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siifcu.

Przegląd Polityczny.
Kraków 1 marca.

Delegacye wspólne zbierają się dziś w Bnda- 
peszcie, dokąd się już udali ministrowie hr. Kal- 
noky, Kallay, hr. Bylandt i szef sekcyjny Hzogy- 
enyi. Delegacya austryacka odbędzie pierwsze po­
siedzenie^ o godzinie 12, a Delegacya węgierska 
o godzinie 5 po południu. Obu Delegacyom przed­
łoży rząd żądania kredytowe. Kredyt ten ma 
wogóle wynosić 52 Va miliona. Z tego 24 do 25 
milionów będzie użytych stanowczo na wydatki 
wojskowe, z której to sumy już wydano 16 milio­
nów, a ów kredyt, który ma być wydanym ewen 
tualnie pod odpowiedzialnością rządów, wynosi 
około 28 milionów. Nie ulega wątpliwości, że 
Delegacye jeszcze w ciągu tygodnia żądany kre­
dyt zawetują. Expos6 o sytuacyi zagranicznej nie 
przedłoży podobno minister spraw zagranicznych.

Wiener Ztg ogłasza wiadomość o obsadzeniu 
posad poselskich w Waszyngtonie i Belgradzie. 
Radca legacyjny pierwszej kategoryi Ernest 
Sshmit v. Tavera został zamianowany nadzwy­
czajnym posłem i pełnomocnym ministrem przy 
Stanach zjednoczonych północnej Ameryki, a radca 
legacyjny pierwszej kategoryi Dr Władysław Hen 
gelmtiller v. Hangsrrar nadzwyczajnym posłem i 
pełnomocnym ministrem przy dworze serbskim. 
Tavera był dotąd pierwszym radcą legacyjnym 
przy ambasadzie w Berlinie, a Hengelmtlller pia 
stował tę samą godność przy ambasadzie londyń­
skiej. Poprzednim posłem austro-wegierskim w Wa-

S Ś  K tvS lera£ffer' 8 " *****
Wychodzące w Petersburgu, w niemieckim je­

żyku redagowane pismo St. Petersb. Herold zl-
f / r X ? atWPraWdZ,e temn> iakoby znany list Je tersburski, zamieszczony w Polit. Corr., oddawał 
wiernie zdanie Giersa. Z przytoczonych okoliczno­
ści, które tłómaczyć mają zaszłe nieporozumienie, 
wynika jednak, że wiadomość zasiągniętą była 
z kancelaryi ministerstwa spraw zagranicznych tą 
samą drogą, jak każde inne półurzędowe com­
munique, ale dane tu wskazówki zrozumiane być 
miały w zbyt drażliwy dla Niemiec sposób i nie- 
stosownemi wnioskami dalszemi uzupełnione.

Ze strony rosyjskiej starają się też zaprzeczyć, 
jakoby ogłoszenia w Pol. Corr. i Nordzie zdra­
dzały chęć wywarcia nacisku na Niemcy, aby Ro-

syi sprawę bułgarską pomogły pomyślnie załatwić. 
Petersburski korespondent Daily News interwiuwo 
wał Ignatiewa o sprawę bułgarską, który oświad­
czył, że to, co głoszą o trudnościach załatwienia 
tej sprawy i o niebezpieczeństwach, jakie w so­
bie ukrywa, jest przesadą. Rosya o Bułgaryę 
wojny1! rozpoczynać nie będzie, nie rozpoczęłaby 
jej nawet, choćby, jak głoszą, on miał być prze­
znaczonym na następcę Giersa, bo pokój jest 
w. tej chwili dla Rosyi potrzebnym, a na sposo­
bach utrzymania go nie zbywa.

Co do naprężenia między Francyą a Niemcami 
wyraził Ignatiew przekonanie, że Rosya nie mo­
głaby zezwolić w interesie równowagi europejskiej 
na zupełne pognębienie Franeyi. Błąd taki popeł­
niła Rosya w r. 1871, a najbliższym skutkiem 
tego był traktat berliński z r. 1878.

Cesarz niemiecki pragnie, jeśli mu tylko zdro­
wie pozwoli, zjawić się w parlamencie, choćby 
nawet sam całej mowy nie odczytał, jak się to 
już raz wydarzyło przy otworzeniu smutnej pa­
mięci Sejmu pruskiego, kiedy mowa tronowa za­
powiadała anti-polskie ustawy. Wtenczas to ks. 
Bismark odczytał z polecenia monarchy całą mo­
wę tronową, a tylko ostatni ustęp, zawierający 
właśnie ową złowrogą zapowiedź, podał do od
n S «ni'£ 8amemn cesarzowi. Może i tym razem 
ustęp końcowy mowy tronowej sprawi iaka nie- 
spodziankę parlamentowi. J *

J l ‘rV °,dbę^  ńci*lej8ze wybory w Niem­
czech, których rezultat dozwoli dopiero ocenić 
w przybliżeniu siłę i właściwą barwę nowego 
stronnictwa rządowego. Mówią, że Bennigsen i 
M quel wejdą do ministerstwa, zmieniając dzisiej­
szy jego charakter przeważnie konserwatywny co 
łatwo wzbudzić może niezadowolenie w szerokich 
kołach konserwatywnych.

Keudell miał z sobą przywieść do Rzymu 
własnoręczny list cesarza Wilhelma do króla wło 
skiego. Rokowania względem odświeżenia sojuszu 
niemiecko-austryacko-włoskiego, na szerszej pod 
stawie, z warunkiem wzajemnej czynnej pomocy 
na przypadek wojny, znajdować się mają na dro­
dze pomyślnego załatwienia. Byłby to jeden z po­
myślnych skutków enuncyacyj rosyjskich w Pol. 
Corr. i w Nordzie.

Budżet francuski, w którym, jak wiadomo, se­
nat francuski poprzywracał niektóre pozycye wv 
kreślone przez Izbę poselską, załatwionym już 
został drogą porozumienia się między obu Izbami 
które sobie wzajemne poczyniły ustępstwa.

Dostawy dfa armii.

W i e d e ń  27 lutego.
t  Wybrana przez Koło poselskie polskie komt- 

sya, złożona z posłów: Chrzanowskiego, Hompescha 
Kruckiego, Mochnackiego i Popowskiego, porozu­
miewała się wczoraj ostatecznie z ministrem obro 
ny krajowej i jeneralnym intendentem tej obrony 
L I  r  - lP-Ó}L°k p o p ie ln ik ó w  i przemy 

wvrobńwgd 1CyJK Ch w d°8tawie opasów  różnych 
szenia R f 7 n u T yi k? J0Wej 1 P08P°litego ra ­
pujący: R e z a I U t  t y c h  r o k o w a ń  jest nastę-

Mimsterstwo obrony krajowej gotowe jest po-

ruczyć spółkom rękodzielników lub pojedynczym 
przemysłowcom 10%, to jest d z i e s i ą t ą  c z ę ś ć
I  % U T y W8Z«lkich wyrobów z sukna i 
e b óry dla obrony krajowej i pospolitego ru

ba! ” ?*/? \° Je5 “ ^dnrów , płaszczów, obuwia, pa­
ir- h ł takiemi samemi warunkami i po ta­
kich cenach, po których wielkie kompanie fabry­
kantów mają dostawić wcześniej 90°/o całej do­
stawy według kontraktów już zawartych. Ta tyl- 
ko jest różnica korzystna dla spółek rękodzielni­
ków, że spółki te lub pojedynczy przemysłowcy 
m o g ą  s k ł a d a ć  k a u c j e  w p i e n i ą d z a c h ,  bo 
nie posiadają zapasu wyrobów takich, jakich woj­
sko potrzebuje a w którycŁ to wyrobach składa-

™  P?rn .^ S c y  trzewików wojskowych 
w Albo" ’.em wątpię, aby, oprócz fabry­

kantów sukna z Białej, mogły się spółki ręko- 
zie mków galicyjskich podejmować dostawy mun- 

ów lub płaszczów po cenach takich, po jakich 
ostawia je wielka kompania fabrykantów sukna 

z Berna, do której należą także dwaj najwięksi 
fabrykanci sukna z Białej.

Mundury, obuwie i przybory wojskowe dla 
obrony krajowej i pospolitego ruszenia (których 
dostawy w pewnych ilościach podjęliby się ręko­
dzielnicy galicyjscy), muszą być pod względem 
f 's i  / 4l11’ k s z t a ł t u  i r o b o t y  zastosowane 

I ściśle do wzorów .złożonych w wiedeńskim maga­
zynie obrony krajowej; przy dostawie zaś odrzu­
cone byłyby wszelkie wyroby, któreby się oka- 
zaty nieodpowiednie wzorom pod względem ma- 
teryału, roboty lub formy. Wyroby te mają być 
odstawiane przez dostawców do magazynu obro-
Ł 5 2 T 1 w ioleli przed terminem
dostawy nie urządzi ministerstwo wojny w Ga- 
I cyi, a mianowicie w Krakowie lub w Przemy­
ślu, magazynów lub komisyj odbiorczych przed­
miotów dostawianych dla armii, które to komisye 
mogłyby także wówczas odbierać w Galicyi przed­
mioty dostawiane dla obrony krajowej i pospoli­
tego ruszenia. K o n i e c  m a j a  r. b. jest t e r m i ­
n e m d o s t a w y  tej ostatniej partyi wyrobów dla 
obrony krajowej i pospolitego ruszenia, o której
M Pawty! .d?8taw« moeą zawierać kontrakty spół­
ki rękodzielników i przemysłowców galicyjskich.
c7 e4 ó » Cyfa z“ a WyDu T ć 10°/"- t0 ie8t dziesiątą część wartości wyrobów, które dostawić podej
“ X  8.'ę, 8Pjłka ,nb fabrykani. Gdyby zaś spółki 
rękodzielników podjęły się tylko s a m e j  r o b o t y  
wyrobów z materyału im dostarczonego, w takim 
razie kaucya ma być równa wartości materyałów 
dostarczonych wraz z kosztami administracyi Wy- 
,da‘k l ”a P ^ w ó z  materyałów do miejsca roboty 
i na odwóz gotowych już wyrobów do magazynu 
obrony krajowej ponosić ma spółka rękodzielni­
ków, która się roboty podejmie.

\ J £ a° r r iC? }  Reprezentanci spółek rękodziel- 
I ników lub pojedyńczy przemysłowcy galicyjscy 
którzy chcieliby podjąć się jakiejś cząstki tych 
ostaw, powinni przybyć w krótkim czasie do 

Wiednia dla obejrzenia wzorów w magazynach 
oorony krajowej i zbadania cen szczegółowych 
każdego wyrobu; jeżli zaś kontrakt zawrą i kau- 
cyę złożą, wzory te będą im dane. Może stowa­
rzyszenia szewców i rymarzy galicyjskich podej 
mą się jakiej części tych dostaw. Ale ostrzedz

C z o b a n  z  L o p a r y .

OBRAZEK Z BOŚNI.

(Dokończenie).

m .

steezku , 'z m ie ń iony' ^ i'n ' ji° ZJawiI się  znów  w  mia- 
i blady, z oczarn i i;) LK1 °ioPOjZrian!a ' w yebudzony 
u lic ac h , ja k b y  po cm /n f i®™1 błsłk a ł się  po
nie w idząc i nie s ły sząc  n ? /  s^ c h . “ arzeń, 
koło. A był to dzień t *  00 81̂  działo  nao-
by ły  dość ożyw ione p rz e z ^ n ^ fv w 1 l r^ nek * u li°e 
b lisk ich  osad i w si w szędzie bv ł ^c|  z po-

rylek porl a Star ,0^ ch na ziemi k^ ó w  i ko 
w iiają^aldś s»Si? wócb chłopców pod ręce i wy- 
i tarabury, dalej0^ ^ 1316̂  PFZy odoło8ie dzwonków 
siadło się w kółko n ars^ ch chłopaków roz- 
i kam yki; — tam z n n J '60'1 -1 P aj ą w orzechy 
dły w ziemię domek nawPbł zapa-
kantów w jaskrawe p ła c h t  ^  gro!nadka muzy- 
pewne grać na cygańskiem 1 zawoJe ubrana, za- 
za gromadami z głośnemi ńm'6St  P ? iatwa f?oni 
wszystko zajęte zabawą ]ub X ! . ami 1 krzykiem, 
w tem wszystkiem żadnego n f  T i  2 Muj0 
udziału, a i na niego nikt nie ? !  ? W duszy
szedł ku stronie^ dobrze nam znaaCa UWagi‘ 0n  
pod domek, gdzie.na chwilę z n a l S t ’i P  ullczk  ̂
duszy, aby je  stracić na zawsze 7  e  dla 
jednak otoczona całą zgrają d z i e c i a k ? ! - 1 ? ej 
szych młodzieńców wysuwała 7 e * £ £ ^ 1 8tar' 
Postac, lecz jeszcze pełna życia, dziada^śpiewaka 

tamburą w ręku, witająca przechodniów Poufa
c h w i!IW? ni^m głowem' Muj°  W8trzymal si§ na 
on t o V i y l)rzei ść te-i gromadzie, lecz Achmed
Pobrzek- aŚn,e> usiadł na kraJu dr°g ' i począł 
'vanie ! ac’ znać daJ ^  lż zneznie swoje śpie- 
Przed!?K ae(; . r?.zglądn^  si$ wokołoi a widząc 
chciwa i . lczną gromadkę różnego wieku, 

nchama, zaczął swoje opowiadanie1) :

) awie dosłowne tłómaczenie pieśni ludowej

winienem, że materyałów, to jest skór, żąda in- 
tendentura wyborowych; skóry na podeszwy muszą 
yc prasowane, aby były o ile możności jak naj­

mniej dziurkowate i nie naciągały wilgoci; kształt 
obuwia według 25 wzorów odmiennych; ceny zaś 
samej roboty dosyć niękie. Wskutek rozpisania 
od paru miesięcy we wszystkich krajach euro­
pejskich znacznych dostaw wojskowych, skóry i 
wełna znacznie podrożały; wielkie zaś kompanie 
fabrykantów, które od lat kilku mają kontrakty 
o dostawy mundurów i obuwia dla wojska, wie­
dząc już w grudniu r. z. o teraźniejszych nad­
zwyczajnych dostawach, zaopatrzyły się zawczasu 
w materyał po niższych cenach. Wprawdzie co 
do nadzwyczajnych dostaw, teraz kontraktowa­
nych, materyały na wyroby liczone są po tera­
źniejszych cenach targowych. Może niektóre spółki 
rękodzielników podjęłyby się samej roboty z do- 
siarczonego im materyału.

Oprócz tej wielaiej dostawy mundurów, pła­
szczów, obuwia, ładownic itd dla obrony krajo- 
wej i pospolitego ruszema, których to przedmio­
tów dziewięćjczęści mają dostarczyć wielkie kom­
panie, dostawiające zwykle dla armii, a jedną 
dziesiątą część spółki rękodzielników, według kom 
traktów zawartych z wolnej ręki, rozpisuje wła­
śnie ministerstwo obrony krajowej d o s t a w y  
w d r o d z e  p o w s z e c h n e j  k o n k u r i e n c y i  przez 
złożenie ofeit co do bardzo wielu drobniejszych 
wyrobów potrzebnych dla obrony krajowej i po­
spolitego ruszenia. Między temi 102 gatunkami 
przedmiotów, których dostawa ma się odbyć dro 
gą powszechnej konkurencyi, wymienię tu zna­
czniejsze, których dostarczenia w większej lub 
w mniejszej ilości podjąćby się mogli rękod’ziel-
WAy t e '  miano,wicie 161.250 sztuk halsztu- 
ków, 21.000 par rękawiczek, 23.000 pularesów
la Podoficerów 26.000 „porte ópća“ dla pieebo-

y’ “ d,a jazdy’ 3633 przepasekczarno-żółtych 860 par podkładów filcowych pod
siodła, 416 derek, 19.673 łopat; dalej znacznej 
ilości guzików, czaków, bębnów, trąbek sygnało­
wych różnego gatunku łańcuszków, gwoździ tor-
kompresZitdrZyrZądami chirnr6icznemi. przewiązek,

Według obwieszczenia urzędowego będą dopu­
szczone oferty tylko osób, które w swoich w ł a ­
s n y c h  warsztatach, lub fabrykach wyrabiają te 
przedmioty, których dostawy chcą się podjąć, zaś 
pośrednicy są całkiem wyłączeni. Przedmioty, 
których się dostawca dostarczenia podejmie, ma 
ją być dostawione do głównego składu obrony 
krajowej w Wiedniu, a dostawa ich ma być roz­
poczęta w sześć tygodni po przyjęciu oferty, zaś 
nkoficzoDa w drugie sześć tygodni.

Innych szczegółów tego rozpisania ofert nie po- 
aaję, gdyż obwieszczenie to będzie ogłoszone 
wkrótce we wszystkich dziennikach urzędowych 
w monarchii. J

Oprócz tych wszystkich dostaw zapasu dla obro- 
k a rsi.°W?J 1 _P°sP°htego ruszenia, które mają 
być pokryte sumą 12 milionów, uchwaloną wła 
śnie w zeszłym tyg, dniu przez obie Izby Rady

I„p 7 7 ^ d? ź z snr°y  tei tylko kilkakroć'tysięcy 
użytych iudue na zakup broni), takie cząstka da-
n !k ! ,T'ę^8Z0J 8nmy> kWrą w przyszłym tygodniu 
uchwalą Delegacye wspólne austryacko-węgierskie 
przeznaczona jes t na dostawę zapasów dla a r m i i  
wspólnej, ouma ta, której uchwalenia zażąda mi 
msterstwo wojny 1 nurca od Delegacyj wspól­
nych, była początkowo naznaczona na 46 milionów

złr., jak to w liście z 4 lutego pisałem; lecz esta- 
ecznie ministerstwo wojny podniosło swoje żądania 

i suma ta ma wynosić 52 miliony złr.

KORESPONDENCYA „CZASU“.
W ie d e ń  28 lutego.

Budowa kolei obwodowej w Krakowie przynie­
sie okolicom najbliższym oprócz korzyści komu­
nikacyjnych nadto jeszcze, jak się zdaje, korzyść 
zostającą w pośrednim tylko związku z budową 
kolei, a ważną poniekąd nawet ze stanowiska 
interesów krajowych. Zanosi się bowiem na ure­
gulowanie jednego pimktu Wisły t. j. prawego 
brzegu pod Dębnikami. Gdy we wrześniu z. r od­
bywała się rewizya trasy kolei obwodowej, pod- 
mósł te sprawę delegat rządowy radca budowni- 
ptwa Matula, zwracając uwagę na zbyt znaczne 
zwężenie koryta Wisły w tem miejscu. Reprezen- 
tanu kole, północnej cesarza Ferdynanda uznali 
trafność tej uwagi i potrzebę zaradzenia nieko- 
rzyściom, jakie przedstawia obecny stan rzeczy
Z ;o d „ ta  „ ę  U i o l a  korni,v« raW i,T)a . T a  to
t ,  w,kataoem bjloby nregalowanie brtegn Wi- 
sły w powyżej wskazanem miejscu i to w czasie 
budowy kolei obwodowej. W razie, gdyby S 5 e  
inne strony interesowane w tej budowli wodnej
swe°i ffotowjf j -Pr? yjŚCie d° 8kntkn deklarowaniem 
sie kn i- a?  odpowiedniego przyczynienia
nr7 n n ^ » ! i Pf  k°Cna L0Świad!;zyła> że bezpłatnie 

k w y wykopanie i wywiezienie 25.000 
metrów kubicznycb ziemi, któraby użytą być mo­
gła na urządzenie wału kolejowego na terytorynm 

* Mini8ter8two 20 swojej strony n- 
I nr7 «» b •“ pOŻyteczność Projektu podniesionego 
przez komisyę rewizyjną i wdrożyło postępowa-

“ ajątte na .ce,n bliższe oznaczenie tak szcze- 
gółów wykonania regulacyi, jak i udziału wszyst­
kich czynników interesowanych. Postępowanie to 
wymagać może będzie dłuższego czasu, a ponie-

a4, S r T ,e ?  j północna przyspiesza budo- 
ę hnu obwodowej, przeto wypadnie także ob- 

m jśhć sposób, w jakiby ofiarowana przez tę ko- 
ląj prestacya mogła być zużytkowana nawet w ra ­
zie gdyby budowa wału kolejowego w Dębni­
kach miała się rozpocząć przed ukończeniem par- 
traktacyi regulacyjnej.

Mianowaniem nowych konserwatorów w po- 
większonej hczbie dokonaną została traktowana 
już od lat dwóch sprawa reformy instytutu kon- 
serwatorsfciego w Galicyi. Trzeba to z uznaniem 
podnieść, że dzisiejszy minister oświecenia Dr 
Hants eh w całym przebiegu tej sprawy i we wszyst­
kich jej szczegółach t. j. tak co do podzielenia 
Walicyi na nowe okręgi konserwatorskie, ja k ’ i co

°8Ób Da u°Te P°8ady konserwator­skie okazał szczerą chęć uczynienia zadość ży­
czeniom kraju. Zgodne z propozycyą Akademii 
umiejętności wnioski N a m ie s to ic t^ lw ^ k fe g ó  
nległy tylko nielicznym modyfikacyom, i to nie 
z motywów biurokratycznych, lecz wskutek objekcyi 
centralnej komisy, archeologicznej, z której zda- 
niem, jako fachowem, do pewnego stopnia mini­
ster zawsze liczyć się musiał.

Po Bułgaryi krew się leje,
Koło Plewny i Sofije,
Niebo białym śniegiem sieje 
Wiatr z północy mroźny wieje 
Pośród dymów i dział ryku 
Głos żałosny się rozchodzi;
To wśród padłych ciał bez liku 
Osman Pasza tak zawodzi.

Osman Pasza cześć sułtana,
Taką skargę śle do pana:

Usłysz Carze boleść moją!
Usłysz Carze żale moje!
Popod Plewną Rusy stoją,
Wiodąc z nami straszne boje 
Pięć miesięcy bez wytchnienia. . .
Siła moja już upada,
Wióg na puszczę kraj zamienia,
Już i ręka ma nie włada,

Już się siły wyczerpały,
Poświęcone dla twej chwały.

Padnie dotąd niezdobyta 
Plewna, rodu twego chwała,
Nie obroni jej obfita 
Krew w imieniu twem przelana;
Znużon walką żołnierz ginie 

głodu, z mrozu o ! Sułtanie! 
nim księżyc jeden minie 

Osman sam tu pozostanie... 
o nierz z śniegu wodę pije, 

bez jadła ledwo żyje.
Kerim Pasza, sługa wierny,
W pomoc ku nam na czas dążył,
Lecz go Rusów rój niezmierny,
Jak szarańcza w lot okrążył 
I zasiekał bez litości, ’
I ni śladu z mężów czoła 
Tylko białe świecą kości,’
Tylko krew dymi dokoła’

Więc się zlituj naszym znojem 
I kończ wojnę już pokojem.

Achmed przestał na chwilę, śledząc, 0 ile opo­
wiadaniem niedawnej przeszłości wzbudził cieka- 
wość< i uwięził uwagę słuchaczy, a widząc że się 
w ścisłe zwarli koło, zaczął śpiewać dalej przy­
ciszonym, chociaż coraz to namiętniejszym głosem. 
Była tam niby odpowiedź Sułtana, lecz mięszały 
81§ z nią stare remijscencye wiekowych nienawiści 

: radycye dawnej swobody i zagrzewanie do boiu’
I przeciw tym wszystkim, którzy starą Bośnie no- 
I zbawili wolności.

Mujo słuchał pieśni zrazu dość obojętnie, ale I był piękny, a tyle umiał niosenekt Pr, dr, „ •
wyrazy zemsty oddźwiękły w dzikiej jego duszy, stało ? co znaczy ^  s t r z a s k Z  L S , , ! !  • ^
i jakby nową ożywiony myślą,spieszniej wszedł Może się g n iew an a  mnie? może miał W e d iR i  
w uliczkę ku znanemu sobie okienku. Ale energii kie nadzieje, że Fatima snr/yiać ! ,  w S  !  
tej me było wiele, znów zwolnił kroku, a wre- jego myśli? A jednak biednv nn « iP i
szcie usiadł na przydrożnym kamieniu, w pełnej (rozumny), choć obdarty ’ y
smutku zadumie, wspominając słodkie obrazy T , .

-* • ■ • • _ . I I  posmutniała dziewczyna, nawet i więcej, bo

J -i *i^irzasKał tamourę o kamień i porzucił „ a n i  • » m<uer 1 ujevojKu,
w ręku pozostałe cząstki, gdy nagle ujrzał zbli- ” s,romaszne sree! I dreszcz prze-

IfakKC°gŁ S' ę . ku sobie Haszim Agę. Zerwał się , f f f p, erS1’ a P' ękne Pa,U8zki 
| j ‘ y .w  myśłi położenia go trupem na m iejscu, r 7 'uiv P _ y  ze 8ZnaRóm _ perełek, z agrafą
1.. -' 4 ^ a .nie przeczuwając niczego, zapytał go L wv „ szm aragdu. Mówią, że kam ień mar-

la jspoko jn ie j; „Ej !  czobańie! T y  znasz góry do- 'V- a Jednak. dr0?ie kam ienie i błyskotki m aja
brze’ mo*ebyś mógł mi wskazać gdzie s i?  tam S?  ,i języ  mi,czacy> którym  przem aw iają do plo-
w czfne^ co°k bły lub or,ęta? Mam kra8aa dzie-1 nś™i.ech?§ła 8i§.do 8zmaragdu,

Idrżał n’n ? i  e .mieć żywe? °  P taka!“ Mujo za- I f  J f zcz® rzuciła obojętniejszy już wzrok na
Iderstwem ofl A - ? le’ na razie chciał mu z 8“ - strzaska^  tambarę i . . . .  odeszła,
inna: wyznać™ Ar? ’ g<3y nagle % 8nęła mu myśl Tymczasem dwaj młodzieńcy, czoban j  młody 
albo zmierzy siew 'P .Wsz-V8tk®> a ten albo ustąpi, ^  szh w góry szukać, gdzie się gnieżdżą so- 

W n i r ó ln !  *5 mm mi n o że .... I poszli. koły. Kamienista ścieżynka wiodła ich wśród
ścieżke Fifim  poteTIl  Rhwilę wybiegła z domu na krzewów jałowca w coraz to dziksze skaliska.
ia uirzał • t  ’ a zdziwi%  był Mujo, gdyby RoRmaw,lab. 0 rzeczach obojętnych, wreszcie za- 

l d a d i ł !  ś t ! ,n :W.yr? ! a’ jak  wypiękniała i j a k  w y -  M^adnął Mujo: „Wiesz ty“f mówił panując jeszcze 
nnwrnfn ri f ' f^ysz la  naprzeciw matki, której na . soba, „słyszałem, że gdzieś tam w Ilercego-

; si? nie mogła, a był już czas T T ’ podobn? koło Koni ic7> byi taki zamek na
mti ! i  wieczerzę. Zasłaniając swe oczy d ło -l8 a e’. a dzi/  .leszcze znać jego ślady, iż do niego
w  rimo-oi)r®miem słońca, patrzyła to w  jedną, t o |zn .̂ aie bydo przystępu, tylko łańcuch, czy li-
1.. 8tron§^ leez nie dostrzegłszy nikogo,'szła I ”an W10^ ,  Konjiey, gdzie drugi był zamek i 

°tu; pospiew ując jak ieś piosenki r l^.y*ko w koszach no linie. ezv łar»p.npim nrłomo

• już niedługo matko ukochana 
leszyć się będziem ze sobą,
® gdy mię wydasz za młodego pana 
ie każdą zobaczym się dobą. 
a mi i nie żal dziewczęcej swobody, 

Kadam j a panu, nie rada, 
a mi i nie żal ojcowskiej zagrody,

A miłość raj zapowiada!

tylko  ̂w koszach po linie, czy łańcuchu przewo­
zili się ludzie i gazdy tych grodów do siebie

J ■ do takiego mi grodu porwać było dziewoj- 
czycę moją! tam byłaby bezpieczna kukawica mo­
ja, byłaby tylko moją! żaden obrzydły gad nie 
dopełzałby do niej!“

~7 Szkoda z szyderczym uśmiechem rzekł 
flasim Aga że teraz niema już takich zam­
ków że były kiedyś przed tysiącem lat, a zam­
knąłbyś tam j‘aką Murkę lub Strebinkę z osmoloTo liśmiAnkoi • , , - . %  ^  aiuiaę luo otreoinkę z osmolo-

kle iak » * SI§’ to zamyślała poważniej, z wy- ną tw arzą; piękne masz myśli cyganie! tylko u- 
t i l  ę a , 13rza dziewczęciu, któremu i dom- waż, że wpierw mieć trzeba koszulę cala niż
w idok i? 1 matki ' swobod^  a przecież zamki! Na słowa te zsiniały od wzburzenia*’Mu-
hvć w  !  ? ° ’- T wego życia, mimo, że ono ma jo przyskoczył do Agi z zaciśniętemi pięściami 
być w zamknięciu, uśmiecha się do niej różowo — Co to iest9— za w o ła ł I .
opromienionej miłością1 L v ?  y !!?  J.est 'T  zaT  a — ° braza czy drwi-

Tak doszła  a i - a  a a  y ąd wie8z> że jestem cyganem ? Cóż ztad
siadając traciła !  \  i dr°dze’ a że pośród nich wyrósłem, żem pasam im kozysiauając trąciła stopą o roztrzaskaną i porzucona w Lonary? A wiesz tv że ia k o „ł! T  , ,®zy
przez czobana tamburę. Poznała ją  po żółtej wstąż-1 Fatimę więcej niż ty któryś i a h łv s k ! t  ■ '
ce, a serce jej ścisnęła jakaś chwilowa boleść: Irował i kupił ’ Ale ńrzedtem ona m * \

-  - O * * .  - t a k l j a  jak

S i ś r ki ‘z p̂ yj-
Obadwaj stali nad przepaścią, gdzie w szcze­

linie ściany widać było gniazdo ’sokole
Nędzny cyganie — krzyknął Aga. — T y 

śmiesz tak bezcześcić moją Fatim ę, posądzać, że
ah f nie °. ?]a?  Ja  ci wraz gardło otworze, 
aby me wymówiło więcej tego blużnierstwa. A
mówiąc to wyjął z zapasa nóż krótki, lecz ostry
i rzucił się na cygana, ale w tej chwili uczuł’
jak  dwie ręce z siłą żelaznych obcęgów wpiły
bezdminą6^0 ramiona 5 wPcbnę}y go w przepaść

—- Masz tobie sokoła! — zaryczał Mujo i p a ­
trzył z szyderstwem w dół, jak  się głowa Agi 
rozbiła o ostry głaz, a bezwładne ciało, staczajac 
pędem, niszcząc dziko rosnące krzewy płoszyło 
z gniazd spokojne ptaszęta!

Po strasznym czynie tym Mujo chwycił się rę­
koma za głowę, w której wrzało jakby roztopione 
żelazo, a przerażony sam sobą, zawył żałośnie, ?'ak 
jeleń ugodzony śmiertelnie i puścił się szalonym 
pędem, lecz nie w stronę cygańskiej osady, ni 
w stronę miasteczka.

W kilkanaście tygodni potem krążyć zaczęły 
coraz częstsze wieści o coraz to śmielszych roz­
bojach na granicy Bośnm Hercegowiny, dokonywa­
nych przez ludzi zbrojnych, na których czele wi­
dziano człowieka z obłąkanym wyrazem twarzy 
i strasznemi oczyma.

W miasteczku Hodżi Arnaut Beg po stracie 
syna szukał zapomnienia w coraz liczniejszych 
czarkach kawy z’koniakiem i w tytoniu, a nieszczę­
sna matka popadła w stan idyotycznego otrętwie- 
nia. I' atima długo, długo płakała młodego sokoła 
a spełniona przepowiednia cyganki i rozbita tam- 
bura nasuwały jej dzikie myśli. W Lopary cyga­
nie żyli i żyją dotąd. Omszo łowi i snrzedaje ry­
by, żywiąc matkę i siostrę kalekę i splata" sieci 
zawsze z bardzo mocnych sznurków. Często bar 
dzo często przychodzi mu na myśl pytanie co 
się też dzieje z towarzyszem jego dziecinnych lat 
domyśla się wszystkiego, lecz milczy jak mur’ 
ściągając coraz to mocniej guzki sieci swoich, któ-

łej r d Ca°łejZ ZUane Z dobroci w okolicy ca-

M. J.



CZA8 s Brody 2 Marca 1887.

Równie szczerze pragnie m inister oświecenia 
uczynić zadość także innym konkretnym  życzę-

konserwacyi pobenedyktyńskiego klasztoru w T yń I wym w Łańcucie.
cu , o co upomniał się Sejm krajow y osobnem il i * .  „
uchwałam i tak  podczas sesyi roka 1885/86 ja k  i |  R ada szkolna krajow a zam ianow ała Antoniego 
w tym rokn. Że ta  spraw a dotąd się przewlokła, R o tte ra , rzeczywistym  nauczycielem  szkoły eta- 
to już  przypisać trzeba tylko niekorzystnem u zb ie-ltow ej w Hodowicy; nauczycielkę, M aryę Buszcza 
eow i stosunków- Komitet konkurencyjny w Tyńcu, kowską, w Rakowie, rzeczyw istą nauczycielką szko- 
który dotąd bez oporu zajmował się restauracyą ły  etatowej w Rybny i nauczycielkę tymczasową 
tam tejszego kościoła, odmówił tym  razem swego młodszą szkoły etatowej na  przedmieściu miknli- 
przyczynienia się, z powodu, że kościół ten nale-1 d eck iem  w Tarnopolu, W ilhelm inę Leitnerów nę 
ży do kam ery, a parafii odstąpiony został w roku j rzeczyw istą nauczycielką m łodszą tejże szkoły. 
1836 nie na w łasność, lecz ty lko do użytku

Józefa
przypadłamożemy zaznaczyć, jak sprawa

społe
cz™ jB h^eM r^ii* raj mu j^stanowi'skoc0^  Teofil Mido-1 rany, pochodzące od strzałów rew dw erow ychL eo 

icz, kanonik kapituły krakowskiej, syn i opiekun kadya miała na głowie ślubny w anek z

pró- drugiego pokoju,I dalszego wydawnictwa Z abytków  redagow anych 
■ • w i-|p rzez p* G- O ssow skiego, których obecnie jest w

Le druku zcBzyt 4. Rozprawy X . Polkow skiego i 
był p. Dowgirdy pohcono zarządowi Akadem ii ao

U J  l  • JL ł  u p  a / u i / n u o » » v p w  r  #  '  j  I  j  • *

pół ubrany, w okolicy serca widoczne były dwie I w ydania. ----------------

60

czynem tym stał się właściwym założycielem biblio gach Dzbaóskiego leżał 6-strzałowy rew?ł* er- 
S r  która bodaj czy nie jesJ jednym z najważniej- patronów było wystrzelonych. Z trzech listów pozo- 
igKi, aiora oou.j j  j  j /  .  ,  , ---------------------------- l-tawionych przez kochanków, a zaadresowanych do j

W ten sposób spraw a postaw ioną została na sta 
nowisku spornej kw estyi prawno-konkurencyjnej, 
której załatw ienie w ym agało dłuższych pertrakta- 
cyj. Gdyby w ypadło dalej iść tą  drogą i wyczer-i 
pać cały tok instancyj, a  w końcu naw et odwołać | 
się do judykatury  trybunału adm inistracyjnego, 
kościół tyniecki nie doczekałby się restauracyi, bo 
już dziś bliskim jest upadku. M inister oświecenia, 
okazaw szy już dotąd tyle szczerego zajęcia dla |

Kronika miejscowa i zagraniczna.
Kraków 1 marca.

—  JE. hr. Alfred Potocki wczoraj wieczorem od­
jechał kuryer8kim pociągiem z Krakowa do Wiednia.

— Odczyt. „Kraków za panowania Stanisława Au-1

;ych czynników krzewienia rzetelnej oświaty, za co . .  . t onta
jemu, jakoteż X. kanonikowi Polkowskiemu za ła-[rodziców do brata Dzbańskiego i do
skawe dary Zarząd „Kółka" publiczne składa podzię-[dyi wynika, że młodzi ludzie widząc, iż niema naj-
, . I mniejszej nadziei, aby kiedyś szczęście im się uśmie-

—  Mielec 26 lutego. IW ł. B .). Dzisiaj odprowa- chnęło i mogli się pobrać, postanowili umrzeć ra­
dziliśmy na m^jsce w ie c L g o  spoczynku zwłoki * ,p . *erm W listach tych wyrażone
h d . i g i  K lj.tówny, , b .  . . M . »  1* H t o ™ t o  -  #  S j S S t t

T e a t r u .  W sobotę na benefis panny Anny 
utalentow anej artystk i naszego 

" nsza Sło- 
bentfi- 

uffman-giuvt iv/ię v—o (----
n o w a . __________

Zeszyt IX  P rzeglądu Polskiego (ua marzec) za ­
w iera : „Trzeci maj (sw ie c ie ń — czerwiec 1 ‘9 
crzez X. W aleryana K a l i n k ę ;  „O d n m a ta  n 
Schillera: W allenstein '' (dok- ń?zenie) przez S tan i­
sław a T a r n o w s k i e g o ;  „Szczęśliwy rok- Dzieje 
wojny m oskiewsko-polskiej z r. 166° 
szy) przez W iktora C z e r m a k a ;  „Bohdan Z a­
leski" (dokończenie) przez N.-, „Po Sejm ie" przez 
Michała B o b r z y ń s k i e g o ;sen l i c z ą ^ j .  Mimo w ^ku tak młodego, słodyczą *weg:> I sty pisane są ręką D,bańskiego, który podpisał tak Michała ^  ^  w _  ^  ^

charakteru zyskała sobie ogólną przyjaźń i życzliwość, I że na n i c h P e t e r s b u r a u  Sekret, praktyka i stosunki praw ne społeczeństwa w 
więc nic dziwnego, że do oddana ostatniej przysłag 1  .a ,k ii  zamierza zre- ku schyłkowi XIV w ieku." —  B.■ D e m b i

K ronika lite racka: 
XIV w. Sądy, ich 

Polsce

okazaw szy już ao tąa  zyie szczerego zajęci* u .» . 7ni" " ” “ oto trtu ł odczytu Ispieszyli wszyscy. Liczne objawy szczerego współ Iza którego pomocą p. Wyszuiegradzkij ! ! * 'I * s tu d v a 'n °a T D onhfikatem Piusalv. W ybór P iusa
spraw y kościoła tynieckiego, nie dopuści zapewne I gusta i po ostatnim rozbiorze, y * »l • • fei spotkały stroskaną i boleścią złamaną staurować finanse rosyjskie, jest według słów ks. Me I*  y f h ł e d o w s k i -  „Dwie wizyty w An-
takiego traktow ania spraw y, lecz przychyli się do t ^  ^  o d ^  zie n .  ^  ^ ^  Z w in n y  b?ć p zjnajmniej s l a b ,  A ,„dvw *„vm  w następujący sposób|lV . -  K; C h ł o d ó w s k i .  _
wniosku Nam iestnictw a lw ow skiego, aby zam e Ia  Paulo w sali radnej w p y * _  eonn«i nnwAt w ma-lnrzYszła niedziele t. j. d. 6 1 rodzinę Dra Kijasa, powinny d jc  p « I "— ; ---- ®“ > -  -- -  . . - rjzw I elii-“ — A . L.: „Fables et p c ć s ie s  polonauei.

południu. Przedmiot dotąd I pociechą, że dla rodziny tej zacnej nawet w  nie-1 w  salonaeh wielkiego świ* a p gDOgób "cheel W. W u n d t :  „E th ik , eine U ntersnchuug der T hat -
.  „»„^.i.ix_laf!P9!eśain wszvscv zachowują niesmienicną przyjsżń I wiecie państwo, zapytuje go , j  I „„a  dnaAtze des sittlichen Lebens.chać d a l s z e g o  trak tow ania spraw y w powolnej dro- b. m. o godzinie *ej po po.uumu. A I szr^eśaiń' wszvscv zachowują niesmienkną przyjsżń I wiecie państwo, zapytuje gość, w jaz i sposoo cucc ■ n

d z . konknrfneyjnej i p m ę Ł ą    . . .  ^  I z  literatory t S S Ł .
des sittlichen

sztem skarbu  państw a. T akże i m inister rolnictwa, I niedrukowanej częśsi dzieła „Puławy" Ludwika Dę
w którego zakres wchodzi zarząd dóbr tynieckich, I biekiego. . . .
zainteresow ał się spraw ą kościoła tynieckiego, i -  Wystawa krajowa. N a  wczorajszem posmdze 
można oczekiw ać, że pójdzie za wnioskiem g a li-1niu kom^yi: odbytem pod przewodni

Wystawa krajowa.
om syi etnografiesnemożna oczeaiw au, ic  pujux..o .»  —  o - ..  — j  e w  . ;  n . .  F Tiknbowskieeo I iora Liwoczy walcząsy oa Ditwy poa w

cyjskiej dyrckcyi domen, k tóra proponuje ze swej ctwem dyrektora Wystawy Dra F. Ja S » j.howiłkaHli a t do bitwy podR ybnicą, .
strony kilkotysięczny zasiłek na koszta restau ra -1 odczytano i przyjęto progra y y .?  L i i ,  : Ooatowem w r 1864, zmarł tu ( 
cyi! Jest tedy w szelka nadzieja, że urgow ana przezleznej, wypracowany przez profesora Kopem ,ckiego,|Ijżą i Opatow.m w_r. 18b4,_
Sejm restauracya k o śc io ła  tynieckiego w tym roku I z współudziałem pp. Kolberga

J , . , - , , I Pmn-rsm łan nnriiPYiWill
przyjdzie do skutku

żyezliwość.
— Przemyśl 26 lutego. Karol Jastrzębiec z Zay- 

ków Zaykowski, b. nadporuczaik inżynieryi armii au 
stryackiej, w powstaniu r. 1863 pod imieniem ma­
jora Liwoczy walcząsy od bitwy pod Goszczą, Gro- 

- - ■ '  “  * • Jurkowicami,
d. 23 lutego.

. , ? ■ v». Hr» *»■ r l z. *>*****■ *■
wódka i tytoń, 
kructwo." —  Cóż znowu

P o z n a ń  25 lutego.

W ybory w Księstw ie Poznańskiem w ypadły 
d la nas wogóle korzystnie, bo choć nie zdobyliśmy 
żadnego nowego k rzesła , jednak  znacznie w iększą I czynią
tym razem otrzym aliśm y liczbę głosów, aniżeli I dalej < . . ............................
przed trzem a laty. Objaw to tem bardziej pociesza I zwyczajów itd. Na wystawie tej u ja w n i  s ię  tycie

.  _   •  l _  1 . 1 _ 2  _ .  n i A m i  A o ł r  i a i  ł o ł r  I  n a s i a s m  Inrłn '

z wspomaziaiem pp. Komerga i Adryana Baranie-1 Pogrzeb z j „ w Jasielskiem poło-1
ckiego. Program tan, opracowany bardzo gruntownie czne] j e g o  majętności Ciermny- w J  is e , p 
i dokładnie obmyśla całe urządzenie Wystawy i wszyst-Itonsj u podnóża znanej góry Liwocz. . .
kfe Tej n c z e S  Dotyczy on w głównych częściach kościółek parafialny w Czermny me mógł pomieśeić

s i r s s s r , , wię 0
S J T a S S  2 2  t S X / T d ^ f n a s z e m u ^ -  żywe^onTdaH U iad ^ tw o .T e^ p am ięć  .m ar chcesz pan prawdopodobnie powiedzieć, że_ je.t_ _za-

htrojów w zwykłem codziennem życiu, tudzież w cza-1 wet okolic przybyli kotedzy. przyjsciele zmarłego, 
sie uroczystych chwil, ślubów, pogrzebów i t. d. 
stawa obejmie także właściwe ludowi naszemu 
czynią gospodarcze, narzędzia do przemysłu ludos 
dalej charakterystyczne aparsta zabobonów ludos 

, zwyczajów itd. Na wystawie tej ujawni się tycie 
ze nacisk , j a k i 'z e  strony niem ieckiej, tak naszego ludu w każdej chwili i jego właściwości. Ko-1Zdolności i nauka ś. P

j uioianui T p^ j r\ ,

i ogłosi, b.nkruotwo.- -  N . to . c l . d s l  m 'l  go "ki ( .sp o m n iem e  poim iettoe) p m .  S tan .. 
spodyni. — „ Mon cher—  odzywa się do niego pani, |  T a r  n o  w s  k i e g o ,  
czy słyszysz la grande nouvelle du  jo u r *  —- Na- 
przykład? „A oto Wyszniegra zkij chce ocalić Ro I w  d rak am i Polskiej we Lwowie w y jzed ł: „Rys 
syę zapomoeą b*nkruc‘wa." — »Aleś my i be* tefi° I hiśtoryi literatary  polskiej, ułożony w edług C hm it- 
oddawna jesteśmy bankruci, cóż w tem nowego?" [low skiego Kuliczkowskiego, M acherzyńskiego i 
Gospodyni zmierzona spogląda na interlokutora i oeze-1 {jeb r;Dga  przez H s-m anna D rubnera (8 °  8 4  str.).
kuje od niego odpowiedzi. — „Tak jest, cdpiera ten ,l . -------- j ------- :i„ i:fs»,ain rW nnlakiei mógłby
jesteśmy dotąd bankruci konfldencyonalnie, ja zaś mó 
wię o bankructwie urzędowem." —  „Co za głupstwa!

Krótki ten podrę :znik literatury  polskiej mógłby 
młodzieży oddać niezłe usługi, gdyby me okoli- 

ść, że szpeci go mnóstwo błędów drukarskich .czn<

ego krzesta , jean ak  znacznie w ięąaaą i czynią gospodarcze, narzędzia do P«emysłu I e ^ ^ L ^ c a 6 mu* oddać ostatnią° posługę*' czcząc I oiskiem
otrzym aliśm y liczbę głosów, aniżeli I dalej charakterystyczne aparsta zabobonów ’.n.kom iteeo Datrrote i dzielnego męża czynu. I daję to, eem kupił...nocifisza L wvamMw itd. Na wystawie te u awni się tycie całe Iw mm znakomitego patryotę i azieinego męża « j  u j ,  , -

miar ustsleaia k u r s u  naszego rubla," edpowiada z na­
ciskiem gospodarz. — „Co do tego nie wiem: sprze- N asładem  i drukiem  S. L ew en ta la , wydawcy 

Kłosów  w W arszawie, opuścił prasę tom \ I  pism 
Michała B .łuckiego, zaw ierający p o w ia ć  z o s ta t­
nich h t  p. t.: Żydów ka  (8° 266 str.). Tam że w y ­

że w dniu— Trzęsienie ziemi. Z Nicei donoizą,Karola na drodze, na jaką
austryackiej świetną strasznej katastrefy straciła między innemi życie hra-

Galieyi doniesienia wizyitkie w ik asy w ałyW dominiach niemieckich działy 8 ę rzeczy I rzystw rolniczych okręgowych j a —  n i e m n i e j -  ----------- W  I • A h  A
n^w ykłeT ^W M row in ie^pod  Poznaniem  n! p. d z i c l d o  osób wybitnych w całej abT Wy stawa I w y b m iu  czyli
dzice Niemcy zawieźli ludzi dominialnych na w o-1 dawała obraz ludu całej Pols i. ._ ‘ Itwa’ — dawał dowody nieustraszonej odwagi palskiego Riviera. Nszajut z kilka tysięcy osób opuściło N.eeę,
zach wprost przed lokal wyborczy. Mimo to wszę (zawiadomił komisyę, iż w Tow. okręgowem roln. Ja |tw a  -  dawał dowouy meu.trasz j _  p , , --------
dzie praw ie przybyło nam  głosów. W  Poznaniu,
gdzie agitacya okazała się w zorow ą, były o k r ę g i , — —•—, —  I h n i n  mmicnił oręż6 - - - 1 ’ ----------------  1 rolnicze równi.ż energicznie ten cel popierać zsmie-lskcńjzonym boju zamienił oręż „ w o -iw  iii

rzają. Wątpić więc aie można, że podobnie postąpią! eyrkial i ją ł 8̂  z ca ym zaps em p budowach I skiei
-Kw o-odnieldowei. iako inżrnier-pr.em ysłow i.c Przy budowach ^  ,  loik> j  wyji6 n.  dwtfr.

~ i J * * '
w których praw ie wszyscy do głosowania upra­
wnieni Polacy stawili się do urny w yborczej; to

I s t o t o  . . .O t o , i  ‘i ,  kom i.it celom popierania Wy l io ln ie , . .  i . J t r . . . . * .  .  V .j .  . . i . . -  K o .b .n ,  p , . . . I C . . . t o  ii l_. . | * S r ^ . ł j E ’

niemieccy mieli zaledwie 6,671 głosów ; Polaey 
oddali w roku bieżącym 1215 głosów w ięcej, niż 
r. 1884. . . t t u

Na przedwczoraiszem  posiedzeniu pruskiej Izby 
poselskiej poruszył X. proboszcz Ostrowicz przy 
obradach nad etatem  m inisterstw a oświaty ważną 
dla nas kw estyą tłum nych przesiedlać polskich 
nauczycieli z W. Ks. Poznańskiego i Prus Z icho 
dnich do zachodnich prowincyj. Szanowny poseł 
średzki zauw ażył słusznie, że rządowi chodzi naj

|karskiej z Jasła mogło na Wystawie w pawilonieIrającego .  łTkulikami «wk-|
pracować, na eo dyrektor Wystawy nietylko się zgo- łsk przedsiębiorczych W  r. l 882 a tykulik*mi zw ę | 
dził, ale oświadczył, że komitet starać się będzie, złemi, trsśeiwemi, a fachową wiedzą ’
aby na Wystawie wykonywano roboty szczególnie zamieszczanem, w Czasie, rozpoczyna on forma ną 
z zakresu przemysłu domowego, gdyż będzie to dla pu- kampanię polemiczną o trasy kolei^podkarpaek ej^

I bliczności zajaująeem a zarazem pouezająeem. I Zdanie jego odnosi . ,
Przemysłowcy cudzoziemcy zgłaszają się licznie pracy i pierwszy na całej linii wykońoza swój azia 

do wzięcia udziału w Wystawie. Dyrektor Wystawy budewy. Skrzętna, biegła a w y t r w a j  praca
l _     _ . .  • -« •  •__ ! .  AŚAMAmntA I ARAna u n o ło łn  n n m  V 41 fi VIT1

w ia d o m o ści p o lley ln e. W miesiącu lu 
tym aresztowała straż tutejszej policyi, a w szcze­
gólności, 92 osób za kradzież, 17 za oszustwo i 136 
za pijaństwo.

Kardynał Ludwik Jacobini
zmarł w Rzym ie dnia 28go lutego w połndnie po 
długich cierpieniach. Urodzony w r. 1833 w Gen 
zano , s \n  adw okata , odbył studya w Rzymie i 
wstąpił wcześnie do stanu duchownego. W cześnie 
ażyty w kongregacyi wschodnich obrządków odzna­
czał się tam zdolnością.

W r 1862 m ianowany papieskim  prałatem  ao- 
I  mowym w r. 1870 podsekretarzem  stanu i arcy- 

iupem  in  partibus in j .  Na tym  urzędzie zWTacał 
na siebie uw agę, jako  jrd en  z najzdolniejszych

Wczoraj po południu wymijało się dwu parobków ld iomat6w rz y m  k ieb ; zbliżony do mons guora 
..„r*A*AnAmi do wozów, na dworeu kolei że_ ■ (gackiego  i kardynała  F ranchiego , doznawał od

Dr F. Jakubowski odmawia przyjęcia, stosownie 
uchwały komitetu, gdyż cudzoziemcy mogą tylko brać

widoczniej o system atyczne w yrugow anie polskie-1 udział w wystawie maszyn i motorów. Natomiast pol- 
go żywiołu nauczycielskiego z wspomnianych dziel Jacy producenci z innych dzislmc Polski, którzy ro­
nić; na poparcie jego słów dość przytoczyć fik t,Iw nież  licznie się zgłaszają, zostają dopuszczeni do 
te  prowincyonalny radca szkolny w Poznaniu, Polte, I wzięcia udziału w Wystawie. . . . .
ośw iadczył w yraźnie kandydatow i stanu nauczy- _  Wychodźtwo. Wczoraj znowu przeszkodziła tu 
cielskiego, Polakow i, który się zgłosił przed kilku I tej sza polieya kilku włościanom, pochodzącym z Łęk, 
tygodniam i do n iego , celem odbycia roku p r ó b y |0arafii tej samej, powiat* pilzmeńskiego, w wychodź 
p r z y  którem kolwiek z gimnazyów K sięstw a, iż m u l twie do Ameryki. Włościanie c i, uwiedzeni nade- 
kandydatów  „der polnischen Z u n g t“ przyjm ow aćLzłem i listami z Ameryki, chcieli porzucić Galicyę, 
nie wolno. Ksiądz CLtrowicz zawezwał rz ą d , aby In ie  mając ani odpowiednich funduszów, ani też pa-

czona została pomyślnym skutkiem. Fortunę bardzo 
zrujnowaną w r. 1863, pomnożył i rozszerzył, wzbo­
gacił tek i ziomków, którzy z nim pracowali w ró 
żnych gałęziach jego przedsiębiorztw technicznych. 
8 . p. Karol należał do tych nielicznych jeszcze n nas 
ziemian, którzy wybornie zrozumieli, że ziemia sama 
be* przemysłu, a przemysł bez fachowej wiedzy, nie 
dają rękojmi utrzymania się właścicielowi mni*] _ za 
możnemu. Zrozumiał ob to i w czyn wcielił. Świecił 
nam przykładem pracy i miłośni ojczystej ziemi, która
niech mu lekką będzie. Jf7*- -®-

—  W przedsiębiorstw u teatru  lwowskiego za

końmi zaprzężonemi do wozów, na dworeu 
laznej, i podczas tych wyścigów jeden z nieh tak 
dalece spłoszył swoje konie, iż uniesione wyrzuciły 
z wozu parobka Michała Gracza, który wpadł pod 
koła wozu i mocno się potłukł. Winnego szybkiej i 
nieostrożnej jazdy pociągnięto do odpowiedzialności
sądowej.

R e p e r t u a r  t e a t r u  k r a h o w s K t e g o .

We ś r o d ę  2go: Trzeci i ostatni gościnny wy­
stęp Towarzystwa baletowego. Kasa teatralna sprze­
daje b lety odraza na wszystkie trzy występy ba

2 S 2 S S S S i  S S . S S  ' '  “ '

tvch wpływowych osobistości poparcia i protekcyi. 
Za ich też wpływem został w r. 1874 po Falei- 
nellim nuneyuszem wiedeńskim. Na tem stanow i­
sku rozwinął znaczącą działalność. Minęła była 
właśnie w A u strji ta  chw ila, kiedy Kulturkampf 
pruski odbił się w ustaw odaw stw ie austryackiem  
niektóremi próbami zaczepnego liberalizmu. Nun- 
cyusz Jacobini wpłynął na uśmierzenie nanaiętno- 
ści i za jego to spraw ą w nominacyacb biskupów 
następowało śfisłe porozumienie między dworem 
wiedeńskim a kuryą rzym ską. Pam iętną je s t po­
dróż nuncjusza Jacobiniego do Galicyi w r. 18<», 

l#t u. , I jego pobyt w K rakow ie, podióż do S tarej W si na
We c z w a r t e k  Sgo: Piąte abonamentowe p rz e d - |koronaCyę obrazu Matki Boskiej i do Lwowa. — 

stawienie: Szczac ie  m ałżeńskie  (Le bonbeur eonju I W itlk^ obdarzony łatw ością wymowy, mający wła- 
lenmedva w 3 aktach. Vallabrequa. L a ;Wji rzymskim dygnitarzom  prostotę i serdeczność,

e ła  utworzyć sobie jak ieś w yobrażenie o tem, po hw ego własnego kraju.
. ,  ,  /  i  i  • _ i _  J  _____   n . n A n A a o o n i n  I 7 n i * n m a f 17A n i P  Sindłng jakich 

naaczycieli.
Sto, ddd. nś* ^  e ~ , » |  tJE S S C Ł -j. r ą - - —  - w r

7 5 S 3 Ł . , * * *  a o . . - W . r r ^  -: 7  r “ k J  kwocie 300 “  r , c ‘  ^

wogóle przesiedlono tylko 12 nauczycieli z wyż z Jordanowa, i Józef J*.44kiew' cz> .r° ^ V . i ^ r s v 2 1  l i e l i  wie^kanocJei) i składa 10.000 złr., poczem 
szych zakładów  naukow ych, 12 z sem iaaryów  i | w Galioyi, otrzymali dzi na u ej say y I współwłaścicielem połowy przedsiębiorstwa.
68 nauczycieli elementarnycL a  to it  " S w s k i .  Dochodzi na. wiado- P  B arąc, występować na scenie nie będzie. W .H a-

siedlonych nauczycieli ludowych, 10 przypada na budowę nowego teatru załatwioną została. Sekcye dne *“ie®'.°n do 10 kwietnia na swem do-

na nazwisko jego

W s o b o t ę  5go: Na dochód Anny Kałużyńskiej 
L ilia  W eneda, tragedya w 5 aktach, Juliusza 8ło- 

Barącz, który będzie współ | wackiego, z benefieyantką w tytułowej roli.

ściwą rzymskim dygnitarzom  prostotę 
o żywych ruchach , a  choć niskiego w zrostu , po­
ważnej postawy, zjednał sobie ogólną w kraju 
naszym sym patyą i był św iadkiem  objawów wier­
ności i przyw iązania wszystkich warotw społe-

£  S t  t .u n k ó w y była £
dziele i święta o godzinie '/,12. . I ckiej we Lw ow ie, oraz pam iętna bulla o n to .m ie

Broby zasłużonych (w krypcie na Skałce), Grób Skarbi | zakonu Bazylianów. W W iedniu nuneyusz Jacobiu 
(u św. Piotra), oraz Skarbiec kościoła N. P. Maryi, przeprowadzał rokow ania z dyplomatami rosyjskim i,
dać można w chwilach wolnych od nabożeństwa za zgto-iK j pertraktacye w R zym ie, ja k  wiado

w  n i e d z i e l e  i  św ię ta  po 10 oent. od osoby. |zw yczajem , te  nuneyusze w iedeński, paryski i
W y r t a w s i i M  ¥ «  I m adrycki w cztery la ta  po «wej nominacyi otrzy-

siedlonych"nauczycieli ludowych, 10 przypada na I budowę nowego teatru załatwioną została. Sekcye I dne zmiany, zniesione i.ostaną tylko benefisy. P. 
obwód gdański 21 na kw idzyńsk i, 13 na byd Ugodziły się na użycie p l a c u  p r z y  k o ś c i e l e  ś w .  Ducha. I Niewiadomski zosUje do 1°  k «

winien był p. m inister pouczyć I i b ę ,  ilu taż je -h e n tu ry , a warunki rządowe okazały się nader ży |  nie 9 wieczorem strasznym JP I
szcze nauczycieli Polaków pozostało przy w j ż - l cxiiwemi dla miasta. Idomku pcd. 1. 20. I Jo lej — prócz
w ych zakładach naukow ych‘K sięstw a i Prus za I ' 11'  M inister wyznań i oświaty postanowił, reskry- Jan Dzbańsk^ łiczący lat 28, °ficer ^ d c w l ^ e d u / 1 
chodnish ; powinien był nie ta ić , że są  dzisiaj ptem z dnia 27 stycznia b. r., wprowadzić w życie|urzędnik kolei K . r o l .  L u d w i k a j  który podczaś reduk
liczne g im nazya, w których niem a ani jednego jinspekcyę nauki rysunków r

cielą P o lak a ; k e ^ e i ^ a i e w i ą l a , t o k  7 , ^ ” N a d o b ó .'3 ^ - -

jednego fngpekcyę nauki rysunków w seminaryach nauczyciel-1 cyi stracił posadę, zakochał się w córce cum przy ulicy św

i  nowym cezaryzmem niemieckim 
GaMnet°Geologiczny Uniw. Jagiell. w Collegium physi- tyńskim  imperyalizmem rosyjskim  * Brytanią,
m  przy ulicy św. Anny na I piętrze otwarty w każdą L  w . p ortą , z cesarstw em chlńsk iem , z J a p  ą,

P - - ■ -  2 w południe | z drobnemi państwam i półwyspu bałkańskiego.
Nie wszędzie polityka ta  kompromisu dopro­

w adziła do istotnych korzyści, w wielu krajach

  Dnia 28go lutego pogoda; termom, od — * '8 1 pod godłem non possumus. Doprow adziła atoli do
. —  ~ — a - -  T - s ir  . .. _  X IX  w ieku fak tu  rozjem stwa

Karo-

rzym ają dym isyę. r a n  m inister mogioy imgteryainego p. u iu w u i— u —  I 7 . , , kt órehT moeło za-
.o b ie  rościć p r e t e c jk  do .b ic i .  „ y to o d ć ,  poi L . o i k o . i  . .k o l ,  d l .  p ™ » ,. lu  - , . l , « . n . j o  . .  U » : m * ich b , l .

z t  pegw niTn ie Cy żegdzy owych 3,000 "nTuczy d d i*  już I Konstanty Antoniewski, urzędnik Magistratu, I beznadziejna -  o m ałżeństw ienie m ogłobyćm ow y. |  dogf#d7  "do 4 . 2-3 C. Barometr o pada; -o godzinie/Tej |  W yjątkowego w
żad n n r z e n i e s i o ovm nie zostanie. My wiemy bar emigrant z roku 1863, adjutant jenerała Czachow- Wobec tego Jan 1 Leokadya po.tanow l. połoiyć krepmT 7 : .U k ,c , .  . . . i i ,  dŁc^oisio, v  cr.dc,k •

wywołała pewne zam ięszam e w obozach katoli­
ck ich , zszeregowanych za p on tjfiaa tu  Pm sa IX ,

rano d. Igo marca stan jego był 755 3 millim., term. I papieskiego w sporze m iędzynarodowym  o Karo- 
».a a  vxr:.*_ ...hrvritoi * 1 i o v a kardynał Jacobini przed zgonem doczekał

* f  % ____  L I  . A r l l n A n l  W TKA OIńlA Tkl*dzo dobrze , — — --------------- , . , . . .  „ , -
tak  pow oli, ponieważ w ielkie zachodzą trudnościItu  dnia 27 lutego b . . -i
w w yszukiw aniu odpowiednich posad dla naszych! odbędzie się dzisiaj. I rodziców Ł eokady i.J
ziomków na Zachodzie, i ponieważ m e tak  łatwo I _  Julia z Zadembskich Chęcim ka, żona oby- zmęczony, przez całą 
znaleść nauczycieli Niemców, gotowych do z a ję c ia |wateia i radcy m. Krakowa, zmarła tu dnia 28 lu - |k a  chwil po wyjściu 
miejsc u nas opróżnionych. , |tego  b. r., przeżywszy lat 57. Pogrzeb edbędzie się

rodziców Leokadyi. Tutaj opowiadał, że jest bardzo 
przez całą noc bowiem pisał listy. W ku­

po wyjściu Jana wybiegła także Leokadya

j  3-0 C. —  Wiatr zachodni.
  We środę d. 2go marca: Suchedn., św. He-

utworzono
Główną p a rce lę ,|d ó b r Strzelce małe, ezłonek Rady powiatowejczęścią w ydzierżawiono

i nie powróciła już więcej do domu rodzicielskiego.
prawdopodobnie Dzbański 

udali się 
20. Jest I 

dwa pokoje, 
podobny I

literack ieW iad o tn e ic i a r ty s ty c zn e  
i  naukow e.

Z Akadem ii. Posiedzenie kom isyi archerr 
logicznej Akademii um iejętności, odbyte dnia 
lutego b. r . ,  zagaił przewodniczący p. Łepkow  

wspomnieniem i. p. Żebrawskiego, K irkora

historyipod-lgaty  m&teryał
K rajow a dyrekeya skarbu zam ianow ała kance- łych sierot,

Idomu nie przychodził, zwróciło to jego uwagę; • a - -  - -  ^  . . 5 -  do wiadomości o po-
swej prywatnej sakatuty szedł: do drzwi, chcąc j*» JJLT:I w katedrze krakow skiej, rzetb io-listę, Ja n a  Lew ickiego, ofieyałem kancelaryjnym , -  Dar. Cesarz uaziem z 8wej prj^»bu0j - « -b u v  ^ w  tejże chwili rozległy się strza U n ik u  G am rata w katedrze krakow skiej, r z e ^ «

a ukwal.fikowanego podofkera^ J ó ^ ®  I budowy ó e A w r ^ z a p ^ ó ^  w^kwolie 100 I ̂  ^  ’ ^ocze,^ ll^ay ^ g t r as*ny0 wypadek j rfuchan^re iw sy t z ^ w y ^ jm H ^ k ^ ^ B t^ o r jd  ?  w Bą-
'  — Stary Sącz 28 lutego. Tutejsze „Kółko ro i-1 Przestraszony, przeczuwając jakiś straszny wypaaea, | smenauo j  ^ J _ .r_ us—  n rz e z-  s t a r ,  Sącz 28 lat.*o. T n to j...  .  Ł iw lia k ie m , d o b o ..n .g o  p r . »p y jn  nicze, "dzięki niezmordowanym zabiegom swego wskrze-l postanowił drzwi wyważyć, w szem sy p e Dowgirdę _  wreszcie zajm owano się spraw ą

siciela X. kanonika Jakóba Rozwadowskiego i popar- pokoju, zastał wszystko w jak  największym porząa .p . Dowg v

sie te  rząd pruski przedłożył wreszcie projekt co- 
faiacv w znacznej części ustaw y majowe. Inaczej 
kiedyś historya oceni tę epokę, poglądając na nią 
w szerokich rysach i głównych faktach — dla 
współczesnych niejeden szczegół w przeprow adza­
niu akcyi ugodowej był dotkliw y i ulegający k ry ­
tyce. Ojciec św. Leon X III w skazał tę  główną 
myśl odzyskania swobody d la  Kościoła przez roz­
dział spraw religijnych od politycznych i P°Je‘ 
dnawcze stanowisko wobec rządów kardyna 
Jacobini przeprow adził tę  myśl w szczegółac , 
n iekiedy dając się unosić optymizmowi i łatw o­
wierności. Od półroku k a rdynał zaniem ógł, silny 
jego organizm  opierał się długo chorobie i nie 
dał się obezw ładnić w czynnem  swem usposobie­
niu. Przed tygodniem  był jeszcze obecnym na ślu­
bie swej b ra ta n k i, poczem choroba się wzmogła.

wycb.
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Gospodarstwo handel i przemysł.
L w ó w  28 lutego.

X X IV  Ogólne Zgromadzenie galicyjskiego Towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego.

□  Na podstawie § 89 statutów i wskutek za­
wiadomienia Dyrekcyi zebrali się w dniu dzisi y  
szym delegaci galicyjskiego Towarzystwa sre y- 
towego ziemskiego w sali głównej tegoż 
rzystwa na XXIV Ogólne Zgromadzenie.

Prezes Rady Nadzorczej p. Oktaw z , .* 
wy Pietru8ki, zajmując krzesło przewodni ą g ;  
oznajmia, że delegaci zebrali się w do 
liczbie i ogłasza XXIV Zgromadzenie za otwarte, 
przedstawiając p. Stanowskiego, radcę 
ctwa, jako komisarza rządowego. „„hnrn

Następnie zaprasza prezes delegatów do wyboru 
przewodniczącego i tegoż zastępcy n ,

-■
ciński 39 głosów. , , . ,

Obejmując przewodnictwo, dziękuje p. Dembow­
ski za wybór, a zarazem wyraża uznanie wszyst­
kim , którzy się przyczynili do przeprowadzenia 
konwersyi 5  procentowych listów zastawnych, a 
więc komisyi, wybranej w tym celu w zeszłym 
roku, Dyrekcyi, która swój obowiązek sumiennie 
spełniła, oraz p. Zdzisławowi Marchwickiemu, dy 
rektorowi gal. Banku kredytowego, którego pro­
jekt co do przeprowadzenia rzeczonej konwersyi 
nawet zawodowi finansiści nazwali genialnym.
P. Vivien, jako jeden z członków komisyi, me 
uznaje się godnym uznania, przez przewodniczącego 
wyrażonego, gdyż na takowe zasługują jedynie 
hr. Stanisław Badeni i p. Abrahamowicz.

Z kolei następuje przyjęcie protokółu XXIIlgo 
Ogólnego Zgromadzenia.

Hr. Krukowiecki podnosi, że on w roku ze 
szłym przemawiał za emisyą 4 procentowych listów 
zastawnych, a nie, jak  w protokóle podano, 4 ł/a"
procentowych.

Protokół zostaje przyjęty z poprawką hr. Kru- 
kowieckiego, która zostanie w tegorocznym pro­
tokóle uwidocznioną. , .

Gdv sprawozdanie Dyrekcyi z czynności za r. 
1K8R fwvciag z tego sprawozdania umieszczony 
był w niedzielnym numerze Czasu) poprzednio już 
rozesłano delegatom, przeto uwalnia_ Zgromadzenie 
prezesa Dyrekcyi JE. hr. Rusockiego od czy-

W dyskusyi zabiera najpierw &J08 P- 
dowski Franciszek, podnosząc ^ l i w o ś ^  ^bu
cnego systemu sekwestracyjnego. Zdaniem mówcy

byłoby najkorzystniej, gdyby 8ekT.®> „o też mo 
prowadzały Wydziały okręgowe, dldtego też mo^
wca uprasza, aby Dyrekcya udawała się
dym wypadku do Wydziału okręgowego z pyta
niem, czyby się nie podjął przeprowadzenia sekwe
straeyi. . _

P. Augustynowicz, popierając życzenie p. Koz- 
wadowskiego, chce, aby sekwestratorowie byli do 
radzcami i pomocnikami obywateli. Rzecz to nie 
tak nowa, jak się na pierwszy rzut oka wydaje, 
boć już w Poznańskiem istnieją W  irthschaftsrdthe 
z podobnem zadaniem, jak  mówca żąda. W końcu 
stawia mówca następujący wniosek: Poleca się 
Dyrekcyi, aby łącznie z 3 członkami, z grona 
Ogólnego Zgromadzenia wybrać się mającymi, 
wzięła sprawę sekwestracyi pod ścisłą rozwagę 
i takową w ten sposób uregulowała, aby nietylko 
sekwestracya miała za zadanie czuwać nad szyb- 
kiem pokryciem zaległości, ale także pod nazwą 
administracyi wspomagała radą i zaliczkami pie- 
niężnemi zak westy ono wane gospodarstwa w ten 
sposób, aby wedle możności chronić majątki ziem­
skie od wywłaszczenia.

P Bobczyński przemawia przeciw ogłaszaniu 
nazwisk dłużników, którym kapitał został wypo­
wiedziany, w dziennikach, bo to pozbawia obywa­
tela dotyczącego i tej reszty kredytu, jeżeli jaki

P. St. Gniewosz objaśnia o sposobach zesta 
wiania rachunków przesadzonych przez sekwe- 
stratorów, których jest tylko dwóch: jeden dla 
wschodniej, drugi dla zachodniej części kraju. 
Mówca nie chce, aby ci sekwestratorowie byli do- 
radzcami, jak  tego od nich się domaga p. Augu­
stynowicz, ale aby przynajmniej nie zdzierali oby-

Ze strony dyrekcyi odpowiada prezes JE . hr. 
Rnsocki zaznaczając, że wywłaszczeń jest teraz 
coraz mniej, gdyż dyrekcya za poradą syndyka 
przyłącza się tam do sekwestracyi, gdzie inne 
instytucye tesame kroki czynią.

Co się tyczy życzenia p. Rozwadowskiego, oznaj­
mia prezes, że Dyrekcya się do tego zastosuje, 
chociaż śmie powątpiewać, czy rezultat będzie po­

myślny, gdyż zagrożeni sekwestracyą przez wy­
dział okręgowy, dowiedziawszy się o tem, zapro­
wadzą sekwester na imię żony lub kuzyna, i t o ­
warzystwo nic nie zyska.  ̂ . . .

Zarzuty*, podniesione przeciw sekwestratorom, 
którzy nawiasem mówiąc tylko we wschodniej 
części są zajęci, niezupełnie mają racye, gdyż 
niektórzy obywatele wyrażali się z zupełnem 
uznaniem o ich czynnościach. . . .

Co się tyczy zarzutów p. Bobczyńskiego, to 
§ 63 statutów wyraźnie przepisuje, aby wypowia­
danie kapitałów ogłoszone było w Gazecie Lwow­
skiej.

P. Onyszkiewicz przyznaje, że sekwestracye są 
słabą stroną Towarzystwa, potrzebującą reformy, 
mocą której sekwestratorowie byliby przemienieni 
w urzędników Towarzystwa, a w ten sposób odpa 
dlyby ich wygórowane rachunki, gdyż strony in­
teresowane składałyby należytosć wprost do kasy.

Hr. Krukowiecki nie chce ze sekwestratorów ro­
bić urzędników Towarzystwa, ale pragnąłby po­
większyć ich liczbę i rozmieścić po kraju, skut­
kiem czego zmalałyby koszta sekwestracyj.

P. Żurowski podnosi trudności w przeprowadze­
niu wniosku p. Augustynowicza.

Koszta, jakie likwidują sobie sekwestratorowie, 
są rzeczywiście przesadzone, dlategomowca^wnosi, 
aby dyrekcya redukowała je do kwoty istotnie 
przez sekwestratorów poniesionych kosztów.

Przemawiają jeszcze pp. Younga, Abrahamowicz-, 
hr. Golejewski, Rozwadowski, Lekszyński, Gnie­
wosz, Wiktor i Żurowski.

W końcu wybrano na wniosek p. Augustynowi­
cza komisyę z pięciu członków, w skład której 
wchodzą: Gniewosz, Rozwadowski, Augustyno­
wicz , Żurowski i Mieczysław Borkowski, której 
przydzielono do rozpatrzenia uwagi przez poprze 
dnieh mówców poczynione.

NiStępnie przyjęto wniosek hr. Krukowieckiego, 
aby komisya ta natychmiast się zebrała i po po­
rozumieniu się z dyrekcyą przedstawiła swe wnio­
ski ogólnemu zgromadzeniu.

Również przyjęto wniosek p. Żaby, aby kursa 
listów zastawnych były notowane we wszystkich 
dziennikach.

Resztę posiedzenia zajęła dyskusja nad sprawą 
konwersyi, która jednak będzie traktowaną ob­
szerniej dopiero na jutrzejszem posiedzeniu wraz 

dyskusyą nad sprawozdaniem komisyi rewi 
zyjnej.

ły niemieckie 52, 56 , 59, 60 i 61 złr., wszystkie 
za 100  kilo mięsa.

Do Preszburga przypędzono na targ dzisiejszy 
736 wołów.

Wilhelm Amirowicz.

zadają sobie tam pytanie, dlaczegoby F ran c ja  
miała pomagać do utorowania kozakom drogi do 

Konstantynopola i do naruszenia równowagi eu

A r t y k u ły  w  d z i a l e  
ilz ą  o d  H e d a h c y t .

Sprawozdanie z targu zbożowego
na Kleparzu,

w dniu 1 marca odbytego.

Dowozy zboża na wczorajszym targu na Baranie, 
ograniczają się obecnie do zboża chłopskiego, po 
największej części jęczmienia.

Na Baranie:
Płacono za pszenicę na 237 funtów polskich 

6'50 do 6'80 rsr., żyto na 227 fant. p. od 5•— 
od 5-25 rsr„ jęczmień na 202 font. posl. od 3-50 
do 4-50 rsr., owies na 140 f. 2-50 rsr.

Na Kleparzu:
Na dzisiejszym targu na Kleparzu dominuje 

obecnie usposobienie słabe, a ceny pomimo ogra 
niczonych tranzakcyj nie mogły się utrzymać.

Płacono za pszenicę białą od 9-— do 9'25 złr., 
ezerwoną od 9‘— do 9 50 złr., żółtą od 8*75 do 
9 25 złr.; —żyto od 6 "— do 6-75 złr.; — jęcz­
mień od 6 -— do 7-50 złr.; owies od 5-75 do 6 '— 
złr. (z akcyzą); kukurudza od —•— do •— złr.; 
groch od —•— do — •—  złr.; rzepak od 9 50 do 
10*— złr.; koniczyna biała od 20’— do 55’— złr.; 
czerwona od 30-—■ do 45-— złr. za 100 kilo­
gramów. ________

Kasa Oszczędności w Krakowie.

Stan wkładek d. 31 stycznia 
1886 ro k u ................................ złr. 9,156,352 c. 36

Od d. 1 do 28go lutego 1887 r. 
złożono ...................................... złr. 343,981 c. 73

„NTadesłane* a l e  p o c h o -

N A D E S Ł A N E .

Dwutomowe dzieło

P t Ł A W Y
monografia z życia towarzyskiego, literackiego i 
politycznego, przez Ludwika Dębickiego, jest do 
nabycia we wszystkich księgarniach.

N A D E S Ł A N E . (118-43-?)

Hlezaprzeczona zasługa. Dla przywró­
cenia włosom siwym i wyczerpanym barwy, siły 

połysku naturalnego, żaden preparat nie może 
być porównany z tak zwanym Rśgśnerateur Uni- 
cersel Pani S. A. Allen. — F abryk i: w Paryżu, 92, 
Boulevard Sebastopol; wLondynie i Nowym Yorku.

We Lwowie: w aptekach pp. K. Mikolascha i 
Wewiórskiego; w Krakowie: w aptekach pp. Re- 
dyka, Wiszniewskiego i Siedleckiego.

N A D E S Ł A N E . (344 8-18)

Neustelna ocukrzone pigułki 
św. El żb i e t y  c z ys z cz ąc e  krew,
uznany przez pierwszych lekarzy polecany środek 
przeciw zatkaniu, 1 pudeł, po 15 piguł. 15 et., 1 
zwój 120 piguł. 1 złr. Ostrzega się usilnie przed 
naśladowaniem. Tylko prawdziwe, jeżeli każde pu­
dełko ma urzędów, protokół, znak ochronny czerwo 
no drnk. „Heil. Leopold" z firmą Apotheke vzum  
heil. Leopold,u W ien I., Ecke der Spiegel- uncl 
Plankengasse. Do nabycia w Krakowie u apt.: W. 
Redyka, F. Sobierajakiego, K. Wiszniewskiego, E 
Stockmara, A. Krokiewicza, Józefa Trauczyńakiego.

Razem złr. 9,500,334 c. 09 
Od d. 1 do 28 lutego 1887 r.

zw ró c o n o ................................... złr. 622,906 c. 67
Stan wkładek d. 28go lutego

1887 roku .............................złr. 8,877,427 c. 42
Kraków d. 1 marca 1887 r.

W i e d e ń  28 lutego.
Na dzisiejszy targ dowieziono wołów galicyj­

skich 262, węgierskich 1266 i wołów niemieckich 
11135; razem 2669 sztuk.

Płacono za woły opasowe galicyjskie 52, 54 do 
55 złr., najwyżej 56 złr., za woły węgierskie 48, 
5 5  56— złr., osobliwe 57, do 59 złr. i za wo-

Zajścia w Bułgaryi.
Sprawa bułgarska znajduje się w tej chwil 

w stanie zupełnej stagnacyi. Wyjazd Riza baszy 
z Grekowem do Zofii został chwilowo wstrzyma 
nym. Wszyscy zdają się wyczekiwać jakichś no 
wych wskazówek, nie wiadomo zkąd nadejść ma 
jącycb.

Wiadomość podaną przez Journal des Dśbats 
jakoby angielski attachś wojskowy w Konstanty 
nopolu, major Tonner, miał odbyć ekskursyę badaw 
czą na wyspę Thasos i do Dardauellów, ćo miało 
obudzić w kołach dyplomatycznych tureckich po 
dejrzenie, że Anglia zamyśla w razie danym o za 
jęciu pomienionej wyspy, o blokowaniu Dardanelli 
i przygotowaniu Austryakom marszu na Salonikę 
zaliczyć można do bajek, wymyślanych teraz z bra 
ku pozytywnych wiadomości.

Okazała się też prostym wymysłem wiadomość, 
podana przez Aiencyę Havasa, o wybuchu rozru 
chów w Zofii. W całej Bułgaryi panuje zupełna 
spokojmść i wzorowy porządek.

niezbędnej potrzeby obliczył ogólny wydatek na 
te cele w kwocie 52 mil. z łr ., Na naglące za­
rządzenia preliminowaną została kwota 241/* mil.

ropejskiej na całe wieki dla korzyści Rosyi. Mimo I (z sumy tej l% m il. na rzecz marynarki), z czego 
to jest zwrot rosyjski bardzo poważną rzeczą dla w nadziei uzyskania dodatkowego zatwierdzenia 
jolityki niemieckiej. Bismark nie musiałby być I użyto już 16 2 mil. (1*2 mil. na rzecz marynarki), 
chyba wielkim mężem stanu, za jakiego uważają Rząd żąda więc zatwierdzenia powyższych 16-2 
go nawet jego przeciwnicy, gdyby się nie starał mil., upoważnienia do użycia dalszych 8'3 mil. na 
obliczyć z tą zmienioną sytuacyą. Artykuły dzień- dalsze konieczne zarządzenia, a wreszcie upowa- 
ników nie zrywają wprawdzie stuletnich węzłów, źnienia, aby w razie nieodzownej i naglącej ko- 
ączących dwa państw a, ale mogą być uważane nieczności nadzwyczajne potrzeby wojskowe aż 
za wiarogodne wskazówki, że węzły te słabną i do kwoty 28 mil. mógł pokryć, 
chcą się rozwiązać. Artykuły dzienników rosyj-l Wiedeń 1 marca. Wylosowano następujące 
skich powinny też być za takie wskazówki w Ber-lserye losów z r. 1864: serye 106. 293, 327, 656, 
inie uważane, a nie jest to przypadkiem, ale na-|676 , 870. 1.098,1.159, 1,243, 1.374, 1,583, 1,<68, 

turalnem następstwem nieprzyjaznego usposobienia! 1,800, 1,858, 1,919, 2,181, 2,209, 2,546, 2,718, 
Rosyi, że w Niemczech zaznaczają z całym przy-12 775, 2,858, 3,036, 3,140, 3 187, 3,391, 3,603, 
ciskiem odnowienie traktatów z Austryą i W ło-|3,939. Główna wygrana ser. 1,800 Nr 46 ; druga 
chami. W tej też okoliczności pisze dalej Neue FV. I wygrana ser. 656 Nr 97; trzecia wygrana ser. 
Presse, upatrywać należy* odpowiednie posunięcie 1,858 Nr 70; po 5,000 złr. wygrały ser. 2,209 
polityki niemieckiej na międzynarodowej szacho-INr 77 i ser. 1,374 Nr 100; po 2,000 złr. wygra- 
wnicy. ły »er. 1,919 Nr 26 i ser. 1,919 Nr 69; po 1,000

Wiedeń 1 marca. ( = )  Pol. Corr. jest w mo- złr. wygrały ser. 327 Nr 96, ser. 2,181 Nr 88 
żności oświadczyć, iż przesłana do Timesa wia i ser. 106 Nr 3. 
domość z Konstantynopola o rzekomo znacznej! Rzym 1 marca. Z wł iki kardynała Jacobiniego 
koncentracyi wojsk austryackich na granicy herce-1 będą dziś na katafalku złożone i wystawione 8Ż 
gowińskiej. jest zupełnie z powietrza pochwyconą, do środy. ,

Wiedeń 1 marca Do N . Fr. Presse telegra- Rzym 1 marca. Prezydent Izby Bianchien 
fują z Rzymu: Krążą tu pogłoski, że traktat i członek senatu Farini nie przyjęli misyi utwo- 
aliansowy z państwami centralnej Europy został rżenia now.ego gabinetu.
zawarty pod wielu korzystnemi dla Włoch warun- Dzienniki tutejsze donoszą, że toczą się pól- 
tami, i że w miejsce obowiązku zabezpieczenia urzędownie rokowania z Saraccim i Rudinim 
terytoryalnej całości wstawiono obowiązek wza- w sprawie utworzenia gabinetu. Rudini konferował 
jemnego bezwarunkowego popierania swych inte I wczoraj wieczór z królem.
resów. W razie wojny wschodniej musiałyby do-1 W Diano Marina dało się wczoraj uczuć lekkie 
starczyć Włochy 200,000 żołnierzy, a również taką wstrząśniecie ziemi.
ilość wojska musiałyby w razie potrzeby postawić Londyn 1 marca. W Izbie niższej oświadczył 
na granicy francuskiej. Saracco miał porzucić ideę Fergusson, że Anglia i Niemcy zamierzają wspólnie 
utworzenia nowego gabinetu. poczynić w Lizbonie i Zanzibarze odpowiednie

W drugiej depeszy z Rzymu donosi N . Fr. Pr.: I kroki, które prawdopodobnie doprowadzą do przy- 
Król przyjmował wczoraj wieczór Rudiniego. I jaznego rozwiązania kwestyi Tungi. Stosunki 
Zdaje się, ża rokowania z Crispim spełzły na ni- między Anglią a Venezuelą zostały zerwane wsku- 
czem. Pogłoska o zawarciu nowego aliansu jest I tek zatargów granicznych między Venezuelą l  an- 
lezzasadną. W dniu 10 b. m. uda się dalszy ba jgielską G ujaną, 
talion wojska do Massawy.

Wiedeń 1 marca. Do Wienśr AUg. Ztg  do-, K i i , m  W i e d e ń  1 marca. 2 godz. 30 min.Huna.
ostatnich dniach wiele osób 'z  wyższych ~  o ^ " ( H 5 . ^ * * *  W e
iskowych. Aresztowania te mają być w z w i ą - l .

noszą z Warny: W Konstantynopolu aresztowano 
w
wojskowych. Aresztowania te mają być "w zwią 
zku z intrygami pałacowemi i pewnym spiskiem.

Rzym Igo marca ( = )  Najbliższy konsystorz 
papieski odbędzie się w pierwszych dniach marca. 
Nie ulega wątpliwości, iż msgr Rampolla zostanie 
podniesionym na godność kardynała i zamiano­
wanym papieskim sekretarzem stanu.

Radryt 1 marca. ( = )  Wojskowe zarządzenia

złota austr. 108 90. — 5 °/0 Renta austr. papier, 
nieopodat 96-85. — Akcye Banku Austr. Węg. 
852 — Akcye kredytowe 27640. — Londyn 
12815 — Napoleony 10-13%. -  Dukaty 602.
Marki 62-72’/j- — 5°/0 Renta węg. papier. 86 65. 
4°/0 Renta węg. złota 96-75. — Losy prem. węg. 
118-—. — Obligacye indemn. galicyjskie 104 —

[Hiszpanii, poczynione z powodu niepewnej^ s y tu j  g o ^ ° g a h ^  Zakh I^red^Ziem sk .6 36 let,

obwarowania Balearów, zamierzonem jest także Z  ^  2 ^ - .  -^ A k c y e
wzmocnienie fortyfikacyj w Cadix, Taryfie Carta Karola Ludwika 198-25. -  Akcye kolei
genie . innych punktach południowego " ^ z e ż a ,  _  ^  k  ^
tudzież obwarowanie Centy, położonej w Afryce \ 7 .  . 0X ? l Z
naprzeciw Gibraltaru. W razie zawikłań europej- dnl°weJ 88/ 75- ~  , ? nblet 11*25. -  Srebro ~ —
skich zamierza rząd hiszpański zachować neutral- Użposo mnie gi y . s a .
ne stanowisko W i e d e ń  28 lutego. O k o w i t a .  Usposobienie

L i z b o n a  1 marca. (— ) Między Portugalia spokojniejsze. Notowano złr. 26 -  261/8 ; dostawy
a Chiuami zawarty został świeżo trak ta t, m ocąlna marzec—maj zawarto po złr. 26 /8.
którego przyznane zostały Portugalii korzyści n a j-1 B e r l i n  1 go marca. — Banknoty austryackie 
bardziej uprzywilejowanego państwa i uznano jej 1159-10. — Krótki Wiedeń 1 5 9 1 0 .— Banknoty ros 
prawa do Macao, podczas gdy z drugiej strony 1181-55. — 5%  Listy zast. Polskie 57 25. — 4°/, 
obowiązaną jest Portugalia poczynić odpowiednie Listy Likw. Polskie 53-10. —  Akcye kolei Karola 
zarządzenia dla powstrzymania prowadzonego z Ma Ludwika 79 37.—  Akcye austr. kredytowe 451'- 
cao na wielką skalę przemytnictwa na południe!
Chin.

Telegramy.
K o n s t a n t y n o p o l  1 marca. Riza bej udał 

się wczoraj wieczór osobnym pociągiem do Zofii, 
dokąd Greków i Kalczew już przedwczoraj odje­
chali.

B u k a r e s z t  1 marca. Ajencya Havasa donosi: 
Podług prywatnego telegramu z Giurgiewa z dnia 
28 lutego, zażądano w Raszczuku wszystkich wa­
gonów kolejowych do szybkiego transportu woj­
ska do Silistryi, gdzie załoga wojskowa oświad­
czyć się miała przeciw rejencyi. Załogi warneń- 
ska i szumlań8ka udają się także do Silistryi.

Telegramy własne „Czasu*.

Wiedeń 1 marca. Neue Fr. Presse omawia­
jąc stosunki między Rosyą a Niemcami, p isze: 
Jeżli nieprzyjazna dla Niemiec partya rosyjska 
liczyła na to , iż życzenia jej wystarczą, aby we 
Francyi obudzić dziką żądzę wojenną, to zawio­
dła się w zupełności w swych oczekiwaniach. 
We Francyi uważają to dobrze, że sympatya ro­
syjska ma bardzo samolubne cele na względzie,

m
ODPOWIEDZIALNY BEDAKTOB I WYDAWCA 

A n t t s i  K l o b t i k o w k i .

Telegramy biura koresp.

Wiedeń 1 marca. Przedłożenie wspólnego 
ministerstwa, wystosowane do Delegacyj, w sprawie 
udzielenia nadzwyczajnego kredytu w kwocie 
52’/a miliona na rzecz częścią przeprowadzonych 
już, a częścią projektowanych militarnych zarzą­
dzeń ostrożności, oświadcza: Mimo powszechnej 
potrzeby i pragnienia pokoju, ogólna sytnacya 
europejska jest tego rodzaju, że nietylko wszystkie 
decydujące państwa europejskie, ale nawet i pań­
stwa mniej pod względem wojskowym uposażone, 
czynią nadzwyczajne militarne zarządzenia ostro­
żności w celu utrzymania pokoju tudzież aby sprostać 
wszelkiemu niebezpieczeństwu i ponoszą jak  naj­
większą ofiarę, aby wzmocnić siłę wojskową.

Wobec tego nie mógł więc i wspólny rząd, mi 
mo względów na sytuacyę finansową, zaniedbać 
niezbędnych w tych czasach zarządzeń, aby mo 
narchia ta nie była zaskoczoną przez niespodzie­
wane wypadki. Te nadzwyczajne przygotowania 
i wydatki, przy których wykluczoną jest wszelka 
idea zaczepna, wymagają też nadzwyczajnych 
środków, a wspólny rząd po sumiennem zbadaniu

Pociągi na Kolejach żelaznych.
Przychodzą do K rakow a:

osobowy mieszany 
4-10 rano 4-50 pop. 10-44 w nocy 
2-33 pop. 5-07 rano 6-48 rano’

Ze Lwowa lokalny:
Lwów odjazd 7-40 rano — Kraków przyjazd 8-20 wieczór. 

t Wieliczka odjazd 6-55 wiecz.
\ Kraków przyjazd 7-35 wiecz.

ze Lwowa: 
Lwów odjazd 
Kraków przyj.

Z W ieliczki:
Z Wiednia osobowy pospiesz, kuryer. osobowy 
Wiedeń odjazd 8 20 rano 11-45 rano 9-30 w nocy 2 35 pop 

(tylko do Przerowa).
Kraków przyjazd '9-50 wiecz. 8-48 wie. 7-25 rano. 7-01 rano 

(tylko z Oświecima).
Z Wiedni osobowy osobowy
Wiedeń odjazd 7-30 wiecz. 6 rano (tylko z Lundenburga).
Kraków przyjazd 9-46 rano 4 57 popol.

SE P r u i  o godz. 4-57 popol. osob.; o godz. 8-48 
wieczór pospieszny i o godz. 7*01 rano osobowy.

X  W a r a a a w y i  o godz. 9"4G rano osobowy; o_ go­
dzinie 4-57 popoł. osobowy i o godz. 8-48 wiecz. pospiesz.

9 R “- U w a g a .  Godziny przybycia i odjazdn pociągów 
na kolei galicyjskiej obi czone podług zegaru peszteń- 
skiego (różnica od krakowskiego 4 minuty); zaś na kolei 
cesarza Ferdynanda według zegaru pragskiego (o 22 min 
później od krakowskiego).

Kur* pieniędzy I papierów publioznyeh.
K r a k ó w  1 marca.

Waluty.
Rabie rosyjskie papierowe aa 1 0 0 ..........................
Marki n ie m ie o k ie ........................................................
Dukat w a ż n y .................................................................
KO-to trankówka w a ż n a ..............................................
hnperyał w a żn y .............................................................
Bubel srebrny obrączkowy  .........................

Obligi.
Eft 100 złr. wart. imien. oprócz kuponu bici.

Wspólna państwowa renta p apierow a....................
uauoyiskie obligacye indem nizacyjne....................
4V.S poiy ° ^ a krajowa .  .........................

H  Li>s t f  ' l i l ° ^ “^ ne ealicyj. Banku krajowego . 
nnrJLw S ” *1- Polskiego za 100 rub. im. W. oprócz kup. bież. w ru b l.l kop..........................

T. v  *™tawne i  dłukne.
złr. m. wart. opróoz kuponu bież.

4 >/,* Listy zast. gal. Banku kra
4*
4* 
47.* 
5*
5*
5*
5V,*
S»
64
7*
6*
b*
5*

we Lwowie 
41 let.

» Banku hipot we Lwow. prem. 

Źak, kre. zio. w Krakowie 36 let!

dłużne
rtoiló. we Lwowie

36 let. 
IS let. 
20 let.

zast. Tow. kred. ziom. Kr&. Pol. z r. 1869
Lit. A za 100 rub. im. w. op. kup. b. w rub. i kop.

Akcye kolejowe i bankowe.
Za sztukę opróoz kuponu bieżącego.

Aksye kolei Karola Ludwika . . .  po 210 złr.
„ .  Lwowsko-Czemiow. . ; po 200 złr.
„ gal. Banku Hipot. we Lwowie po 200 złr.

Ban. gal. d. h. i p. w Krakowie po 200 złr.

żrdają

114 — 115 —

62 40 68 —

5 95 6 08
10 10 10 18
10 45 10 56

1 55 1 66

78 40 79 25
103 61 104 50
100 — 101 75
94 — 96 ___

99 50 100 50

93 75 94 50

96 97 25
95 50 96 bo
92 60 93 50
93 50 99 75
99 75 100 60

100 101 25
98 99 25
99 — 100 —

98 60 99 75
98 60 99 50

101 _ 102 - -
48 ___ 50 —
46 — 50 —

100 25 101 25

197 199
216 ___ 216 60
285 — 290 —

Losy.
Za sztukę.

Losy miasta K rakow a.................... .....
.  Stanisławowa . . ■ • 

„ Tow. austr. czerwonego Krzyża 
“ „ wes-ier. * »węgier.

W i e d e ń  23 lutego.
Obligi Mugu państwa.

4*/,% Renta p ap ie ro w a .......................
4 */.% * "K*™84*/, „ złota . • • • •
47, .  węgierska J *  • ; •
j i v o L o V .r o ^ u l B M p o ^ m ^ k .

: - i860 • i s  *
• * S  ",  1864 f i 50 ,  

Obligi indemnizacyjne.
107, po*8*-C z e s k ie ....................

Bukowińakio . . .
G alioyjskie....................  „ »
M oraw sk ie....................  „ ■
Niższo-auctryaokie . . .  »
Wyłszo-austryaokie . . „ «
Salzburgskie . . . .  „ ■
S ty r y jsk ie ....................  ,  »
Siedmiogrodzkie . . .  7 •/, »
Węgierskie . . . .  „ „
Węgier, z klauz. 1867 . „ „
5y l  Oblig. poż. kolejo. węgierska . . 
6* Renta węgierska złota . . . . 
4*/»* Obli. „ „ (zaOstbahn).

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Banku . 120 złr. 
Boden-Credit austryacki . . 80 „ 
Credit-Anstalt dla Han. i Pr_. 160 *

„ Bank węgierski . 200 ,
Depositen-Bank . . . . .  2C0 „
Esoompt Gesell. niż. austr. . 500 „ 
GaL Banku dla Hand, i Pr z. 200 »

Raeąl żądaj s

16 50 17 25
26 50 27 50
14 14 75
8 7 9 50

78 51 78 65,
80 15 80 20

108 7' 108 *5
96 7 96 85
86 7(1 86 90

196 — 126 75!
133 - 133 60
133 60 134 —

109 -
103 50 104 50
104 104 50
107 25 —  _

109 - 110 —
105 - —  ___

105 20 —  ___

105 50 —  _ _

104 - 104 50
104 — 104 60
104 - 104 50
148 - 148 50

113 - 114 -

104 — 104 50
237 — 238 —
273 20 273 60
284 - 284 50
172 — 173 —
549 — 504 -

—  — — —

Austro-w<
Unionbań 
Yerkehrsbank oęólny 
Wied. Bankverem .

. Banku (Nat.-Ba.) 600 
100 

, . 140 
. 100

 57.

Akcye kolei.
A lb reoh ta ..................... 900 zh. bez*
Alfóld-Fiume . . . 200 „ 5*
Donau - Damptsch. - Ges. 525 złr. 5*
E lżb iety ............................. 210 „ »
Linz-Budweis . . . .  200 » „
Salzburg-Tyrol . . .  200 ,, .
Ferdynanda Nordbahn . 1060 .
Franciszka Józefa .
Gal. Karola Ludwika . z io  ,  .
Koszyoko-Oderberg. . 200 ,  4*
LwowBko-Czern.-Jassy. 200 „ 5*  
Nordwest austr. . .

„ „ Lit. B
Rudolfa . . . . . .
Siedmiogrodzka I .
Staats-Eisenb. Gesell.
Siidbahn (Lombardy)
Theisbahn (Cisańska)
Węg. gal. Łupkowska 

„ Nord-Ost . .
,  Westb. . . .

Listy zastawne.
6*  Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
4 7 .7 . Boden Credit allg. złotem pła. 
41r % j ,  papier 50 lat
37! prem. Bo(T, Cred. allg. . • • • 
67* Zakł. kred. krakowskiego 18 lat 
77, Listy dłużne » • » {8J
67, Zakła. kredyt, krak. ,  36 lat
5Y %j ^  .  srebr. 36 lat
47! b d . Tow. Kred. ziemsk...................
57, Gal. Tow. Kred. ziemsk. . . . .
ki, .  „ aowe 37 lat
4.7  * nowe 41 lat
4Vjv. » Banku fcrajo . . 51 lat
67 .  Bank Hipot. iwow.................
57; . . .  -  Prem

200
210
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200

40 lat

płaeą żąćajs
863 - 854 -
206 50 207 -
149 - 150 —
£6 £5 96 75

177 25 177 50
388 - 390 -
__ — -- —

909 - 210 —
193 60 199 —
2360 2863

— —
198 — 198 50
142 76 143 -
216 216 25
168 60 159 60
142 — 142 fit
181 - 181 25
175 — 176 50
239 70 240 —
88 75 89 25

247 — 248 _
163 75 164 25
158 50 159 _
160 25 161 -

125 40 126 -
100 60 101 -
100 — 100 60
99 - 100 —

101 60 101 50
99 - 99 25

95 60 96 30
100 10 100 35
100 10 10 ) 35
93 40 94 -
96 60 97 -

10O — 100 50
98 25 99 25

57.

67.

57, Bank austr. węg. (National.) wal. a. 
5*/, Szląsko aust. Bod.-Credit-Anstalt 
57,7 , Węg. Insty. Bod.-Credit . . . 
47, „ Bank Hip. prem. . . .

Priorytety kolei.
Albreohta.........................  300 złr.
AlfOld-Fiume . . . .  200 „

„ „ Em. 1874 . 200 „
Donau-Dampfsch. 100 i 200 „
Elżbiety za 200 Mrk. op......................

„ za 200 Mrk. nie op. . . .
Fordyn.-Nordb. m. kon. . 47 ,*  

_ Mor.-Szląz. linia 1871/72 6*  
poż. 1876 r. . . 1 0 0  złr. 6*  

Frano. Józefa Em. 1884 . . 4 7 ,*
Gal.-Karol.-Lud. 1881 . 300 ,  .

„ Jarosław 300 „  „
Koszyoko-Oderb. . 200 ,  5*
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 „47 ,*  

.  H „ 1867 300 „ 5*
III „ 1868 300 „ „
IV „ 1872 300 „ „

Nordwostb. austr. . . . 200 „ „
,  „ Lit. B. . 200 „ „

„ Em.1874 200 m. „ 
Budolfa z 1884 r. . . . 100 złr. „

„ Salzkam. gut. zł. 200 m. „ 
Siedmiogrodzkiej I . . 200 złr. „ 
Staatseisenbahn . . . 500 fr. 3*  
Siidbahn (Lombardy) . 500 fr. 3*  

„ „ . 200 złr. 5*
Theissb.-Gesell.. . . 1000 „ „
Węg. gal. Łupków. . . 200 „ „

* „ IIEm. 200 „ „
.  Nordost . . . .  300 „ „

„ złotem . . 200 „ „
.  Westbahn . . . .  200 „ _
l  ,  Em. 1874 200 „ ,

Losy.
5* Donau Begul.......................dr. 100
Premiowe Wiedeńskie . . „ 100

,  Węgierskie . . „ 100
3* ,  Tureckie . . .  fr. 400

żąćąH
101 80 
1109 — 
101 50
103 _

102 -

102 50 
101 75
103 25

97 75
98 50 
96 75

106 _  
116 40 
125 _
99 80 

114 75

94 40
99 40 
98 -  
98 60 
81 -  
87 70

105 20 
103 —

90 — 
122 50 
97 40 

197 50 
154 
126 90 
101 75 
96 20

98 -  
98 40

107 -  
116 90
195 60 
100 20

95 — 
99 9v
98 2t
99 - 
81 25 
88 10

105 80 
103 70

90 fi( 
128 50 
97 90

155 
127 40 
102 -  

96 6

96 -  
124 -
98 60

113 60 
121 75 
118 26 
15 75

96 25

114 -  
122 —  
118 76 

16 -

Kredytowe . . . .
C la ry ......................
47, Denau-Dampfseh. . . c
lusbruoku.............................. .....
Keglewioha.................... ..... ■
K rakow skie........................a
Ofner (miasta Budy) ■ . ■ ■
P a l f y ........................ . . . »
B u d o lfa ............................. a
S a l in a ................................... a
Salzburgskie........................a
St. G e n o is ........................a
Stanisławowskie . . . .  w
47,7, Tryesteńskie . . . B 
4% » . . . .
W aldstem a........................ a
WindischgrStza.................... .....

Waluty.
Dukaty w ażn e....................
20 fra n k ó w k i..........................
Imperyały rosyjskie . . . . 
Funty szterl. angielskie . . 
Liry tureckie złote . . . . 
Marki niemieckie za 100 marek 
Rubel papierowy za 100 . .

■ *. 100 
złr. 42
D 1*  
a »  
a 10V. 
.  80 
a 40
a «  
a 10
• 2  a *0
• SSa 80
B 106 . 60
* S  .  80

I iw ó w  26 lutego.
Akoye Banku hip. gal. 200 złr.. .
57, Listy zast Tow. kred. ziem. . .

57, " 1 \  „ Świetnie *.
4 ł/,7 , „ Bank. kraj. gal. . 51-letnie. 
67! " ,  Banku hip. gal. . .
57, Obligi kom. Banku krajo. gaiic. . 
57, Obligi indemn. gal. 10*/, podat . 
47,7 . „ pożyczki krajowej . . .

płacą
174 CO 

42 50 
113 — 

19 60 
24 50 
16 70 
47 25 
42 (0  
18 — 
64 60 
21 76 
54 — 
£6 —
66 - -  
84 — 
42 —

6 02 
10 18
10 47 
12 77
11 46 
62 72

114 50

żądają

28 lutego.
67, Listy zastawne nowe 1869 r. .

kupon
4% Listy likwidacyjna....................

kupca

99 65
96 —
99 65
97 —

100 —  

104 —
94 50

:Ub 'k o p

-  91

175 -  
44 50 

114 —
20 60 
26 60
17 10 
47 75 
43 60
18 60 
66 60 
22 25 
56 — 
28 —

137 60 
69 — 
36 — 
43 —

6 04 
10 14 
10 49 
12 82 
U  48 
62 82 

115 -

29C — 
100 65
97 —

100 65
98 60

101 —  
106 50

96 60

rub.|top.

94 70
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S. p. ANTONI BOGUSZEWO
BOGUSZEWSKI

w łaściciel dóbr z iem skich  S .rze lce  małe, 
członek  R ad y  pow iatow ej b rzesk ie j i t. d , 
po k ró tk ie j i doleg liw ej cho; obie, przeżyw - 
szy  la t 77, zakończy ł doczesne życie w dnia, 
28 lu teg o  1887 r., zaopatrzony  św. S ak ra ­

m entam i.
W yprow adzen ie  zw ło k  z dom u do kościoła 
pa  afialnego w  S trzelcach w ielkich odbędzie  
się  dn ia  2 m aroa b. r. tj. we środę o godz. 
4ej popołudniu , zaś pogrzeb dn ia  3 m arca 

b. r. tj .  w e czw artek  przedpołudniem . 
N ien tu 'o n a  w żalu có rka  w raz z mężom 
zap raszają  n i  obchód pogrzebow y K rew ­

nych, P rzy jac ió ł i Znajom ych 
^ ^ ^ ze !ce ^ !e lk ie^ m a j^ m a^ a l^ 7 ^ r^

1)

Ważne ogłoszenie.
N akładem  B ib lio tek i a rcy d z ie ł opuszczę p rasę  

n astępu jące  w ydaw nictw a:
D zieła Juliusza Słowackiego (w 6 
tom ach. W ydacie  to  będzie najkomplet- 
nlejme. najpoprawniejne i najtań­
sze. P rzed p ła ta  bowiem  za 6 tom ów , opraw  
nych ozdobnie w angielsk ie  p łó tno, ze złotem i 
w yciskam i, w ynosi 0ZT 8  *łr. 50 c. 
Pom im o te j n iezw ykłej taniości, p ap ie r p iękny  
sa tynow any, czcionki now e duże.
Pisma Jagnsta W ilkońskiego. naj­
znakomitszego humorysty polskie­
go w 6 to m a c h , opraw ne ozdobnie na wzór 
Słow ackiego. P rzed p ła ta  za 6 tom ów  wynosi 
9 9 ^  3 złr. 50  cat.

P rzed p ła tę  p rzy jm uje  się ty lko  do 1 maja 
b. r. tj. do w yjścia dzieł z druku. Później 
cena znacznie podniesioną, zostanie. 
W obec rozw odnionej najnow szej p rodukcy i lite  
rack ie j, popularyzow anie znakom itych p isarzy  je s t  
zupełn ie na czasie. — Przedpłatę należy 
przesyłać do księgarni Leona From- 
mera w Krakowie, ulica Szewska.

[521-1 ]

2)

Podziękowanie.
Przewielebnemu Duchowieństwu, oraz 

wszystkim, którzy oddali ostatnią przysługę 
ś. p. Jadwidze Kijasów nie, zmarłej w Miel­
cu, jakoteż Tym, którzy w ciężkiem stra­
pieniu z pocieszeniem spieszyli, serdeczne 
„Bóg zapłać" składa Rodtina Kijasów.

Mielec, dnia 28 lutego 1887 r. (523)

M i p Q 7 l f a n i a  się: 1) z pię­li! 1C05.IVClIIla cjn pokoi, przedpokoju
i kuchni; 2) z 2 pt koi, przedpokoju i kuchni, 
z potrzebnemi ntenzyliami, wrazie potrzeby 
i stajniami, są do wynajęcia od 1 kwietnia 
b. r. w domu pod 1. 7 na Groblach. Porozu­
mieć się można na miejscu, lub w Magi­
stracie u komisarza obwodu II. (524 1 3)

fi|ad ionk i I nasiona leśne pew nej kieł- 
^ 9 k o w a to ś c i ,  p rz  s ł* za  zaliczk ą  n a  łaskaw e 
zam ów ienia Łeinlctwo Zassńw p. Czarną.

sosna 
św ierk 
m odrzew  
akacya 
o lszyna 
k r a 'e ;  us

Vaslona ■
złr. 1-30

Sadzonki i

- • 4 5
—•65
- • 2 5
-■ 4 5
-■20

(514-1 9)

sosna i let. złr. — 60 \
2 „ 1 — J Jd

św ierk 1 - - ' 8 0 / S2 „ 1 6 0  f S
m odrzew i 1 * _  \ o
akacya 1 - 3- | idębina 1 - « ■ -  «o lszyna  3
b rzoza 3 n n 5— /

Obszar dworski w Brzeźnicy
ma do sprzedania

kuraki pastewne 
i banatkę farą.

(448)

P r a w ie  za darm o!
P led y  pod; óżne z kolor, b o rd iu rą  190 ctm . +  135 

c tm .............................................................1 złr. 90 c.
A ngielsk ie  k o łd ry  na łóżka z tk an e j flaneli, b a r­

dzo w i e l k i e ........................................ 2 z łr. 85 c.
K oce d la  piw ow arów  najlepsze . . 1 z łr. 90 c. 

„ d la  s ł u ż ą c y c h .............................1 z łr. 60 c.
B ardzo  wielkie" p iękne  d e rk i fiak iersk i 3 200 ctm.

-f  140 ctm ..............................................i złr. 90 c.
W y sy łk a  za zaliczką. [522-1-4]

H. Rnndbakin w W iedniu, T aborstr. 28.

W i e ś w bliskcści K r a k o w a ,  
obejmująca przeszło 200 

morgów bardzo dobrej ziemi, każdego cza­
su do sprzedania lub do wydzierżawienia.

Pośrednictwo wykluczone.
Bliższych wyjaśnień udzieli W. P. Dr. 

adw okat S tyczeń  tc Krakowie, Ma­
ły  ryn ek. (502 3 3)

CHOROBY ZARAŹLIWE
Niedawne lub zadawnione, skrofuły, choroby skórne (lis.%- 

tje, wyrauty, .trupy, trąd) i inne cierpienia naskóm e, 
powodowane zan ieczyszczen iem i xepsnciem krwi.Wraody, 

gruczoły, reumatyzm, rany, wrzody w ustach i w  gard i e, 
n abrzm ienia, narośle na kości, strum, niem oc i drugorzędne 
i trzeciorzędne peryody syfilisu nabytego lub dziedsicznego.

L eczenie n iezaw odne 1 radykalne  chorób najbardzie j 
zastarzałych  i najuporczyw szych , n ieustypu jących  prz* d 
żadna m etodą lek arsk ą , leczą sie przez użycie.m i

Jedyne potwierdzone przes Jkadem jf Medyczną w Paryżu 
Jedyne upoważnione przez r tąd  francuski.

Jedyne, jakich używają w szpitalach Paryskich.
2 ^ , 0 0 0  F R A N K Ó W  NAGRODY NARODOW EJ

Lekarstw o to, bardao przyjemne w sm aku, zalecane od 
mt przeszło 60 przez najznakom itszych lekarzy , ja k o  najsku- 
t em iejazy  m a n y  dotąd środek przerzys czający krew, je st 
• dynern w całym św iacie. Jakie otrzymało wyżej w jm ie­
nione tytuły 1 oznaki honorowa, oo dowodzi jego  znakom itej 
sku tc./ności.

Pod dor.roczynnym wpływem tych biszkoptów apetyt
wr-*ca, fnnkcye żyw otne przychodzą do normalnego stanu, 

a po kilku tygodniach leczenia chorzy spostrzegają, że
-rysiku* przypadłości chorobliwe nikną i zdrowie, choćby 

I »» jrin*< ii'ej podkopane pries sepsncie I zanieczyszczenie 
t  krwi. i.r^ychodrl do normalnego «*»«>«.

I I . RUI Oi RiVOU. •

D ostać  m ożna w K rakow ie w ap tek . pp. T rau- 
o zy ń sk iego , R e d y k a , W iszniew skiego i S iedlec­
k iego , -  w e Lwow ie w  ap tekach  pp . K. M ikola- 
scha , K rzyżanow skiego  i Nahlika. (145-39 )

Czcionkami Drukami „Czasu."

! ! ! I a  p o s t ! ! !
Handel pod aniołkiem

A. BIASIONA w K rakow ie
dawniej Jan Mika i  Spółka, 

poleca
świeże, wędzone i m arynow ane ryby,

mianowicie: 
ło sosie , w ęgon e ,
sandacze, minogi,
ozory m orskie, pstrągi, 
szproty, plklingl,
sielawy, flundry,
homary, ostrygi.

K awior astrachański, 
b r y n d z ę  l i p t o w s k ą  

i rozmaite sery.
Wysyłki pocztą uskutecznia się bezzwło­

cznie, nie doliczając kosztów opakowania.
Łaskawe z le c e n ia  z prowincyi proszę 

adresować jak wyżej. (435 3 4)

Pierwsza Spółka p r o ź n ic z a
w Radymnie,

która na dniu 14 lutego r. b. aktem nota- 
ryalnym spisacą i otwartą została, składa 
jąca się z samych najlepszych mistrzów 

sztuki powrożnicz j i sietniczej,
poleca swoje własnego wyrobu przedmioty 
powroźnicze: postronki do szli i chomąt, 
postronki tak zwane ćwiernowane do cię­
żarów, lice, szle parciane, naszelniki z łań­
cuchami i bez łańcuchów, użdzienice, kro- 
wiaki i wołowody, linewki i pawężuiki do 
wozów, lipy do kafaru i gorzelni, sznury 
do bielizny, szpagat własnego wyrobu, pa 
sy cynowa te do maszyn, gurty do wybija­
nia wózków, gurty tapicerskie konopne 
i jutowe, gotowe włoki, sieci w sztukach 
różnego rodzaju do rybołówstwa i sieci 
szpagatowe na zwierzęta — oraz wszelkie 
wyroby w zakres powroż aictwa i sietnictwa 
wchodzące, wykonywa po bardzo umiarko­
wanej i przystępnej cenie. (511-2 2) 

Udajemy się z prośbą do Wielmożnych 
Panów Właścicieli dóbr o łaskawe popar 
cie naszej Spółki, a jesteśmy pewni, że 
wszelkie zle wyroby i bardzo wygórowane 
ceny na wszelkich wyrobach, które dotych­
czas wysyłano, ustaną. WPP. Właściciele 
dóbr i Szan. Zarządy po przekonaniu się 
o naszych wyrobach z naszej Spółki, które 
z wielką sumiennością i troskliwością się 
wykonywa, będą zadowoleni. — Z powodu 
tańszego towaru przędziwa w tym roku, 
na wszelkich wyrobach w naszym cenniku 
wymienionych dajemy opustu 5°/0.

Cenniki na żądanie darmo i opłatnie.
Jan Burgilewicz i Spółka

w Radymnie.

OGŁOSZENIE.
Podpisany zarządca masy konkursowej 

p. Fani NUssenfeldowej, podaje do powsze­
chnej wiadomości, iż na podstawie nchwa 
ły Wydziału wierzycieli, zatwierdzonej ze 
strony Wgo c. k. Komisarza koni ursowe- 
go, sprzedawane będą z wolnej ręki po­
cząwszy od dnia 21 lutego b. r. w handlu 
krydataryuszki Fani Ntlssenfeld w Kra­
kowie (Rynek głóany Nr. 121 wszelkie 
towary do masy konkursowej należące, 
jaketo: materye jedwabne w różnych ga 
tunkacb i kolorach, itłasy, materye weł­
niane, medne w wielkiej ilości i przednim 
gatunku, kaszmiry, płótna, rę znikł, chn 
stki do nosa, perkale, szyrtingi, barchany, 
piki, obrusy, serwetki i t. p. — dalej cho­
dniki (Laufteppiche), dywany, dywaniki, 
chustki wełniane damskie w różnych ga- 
tnnka h, portyery, firanki, koce i kapy 
na łóżka, serwety i serwetki, derki na 
konie, — wszystkie towary w znacznym 
wyborze i w dobrych gatunkach. Towary 
wszelkie sprzedawane będą po cenach sza­
cunkowy! h, stosownie do iowentarza masy 
konkursowej. Rzeczona wysprzedaż z wol 
nej ręki trwać będzie tylko przrz czas 
krótki. Handel będzie otwartym codzien 
nie z wyjątkiem niedziel i świąt uroczy­
stych od godz. 9 rano do godz. 6 wieczór.

W Krakowie, doia 20 lutego 1887 r.
D r .  Władysław Kastory,

[424-3 3] adw okat.

Nasienie świerkowe
po 80 cent. za kilo — także sadzonki 
jednoroczne modrzewia, sosny 
i świerka, dobrze wyrośnięte, po 70 ct. 
za tysiąc — sprzedaje Zarząd dóbr 
A leksandrow ie?. poczta'Liszki.

(499-3-3;

Szampan
ae atyryJeklcH b a m tó n e k , zdrowy I 
smaczny, w yrabia  po  cenie 1 s-Tr. w ielką  
bntelkę W . Hlntze w I'ettau Iw  Styryi). 
Skrzynka pocztowa na próbę. 3 ba tri 
ki, opłatnie 3 złr. 60  ct. (38-22-24;

Tasiemca z
g ł o w ą

osuwa w p rzec iągu  pó ł g odziny  lekarstw o  zupełnie 
bez sm aku, do zażycia ła tw e  i bardzo  przyjem ne. 
Skntek poręczony. C ena daw ki 6 złr. 50 o. 
Pocz tą  o 25 cnt. więcej Prawdziwe tylko 
z St. deorga-Apotheke w W iednia, V. 
Wlmraergaaae 8S, gdzie  adresow ać należy 
w szystk ie  zam ów ienia N iezliczone podziękow a­
nia od lek a rzy  i szczęśliw ie w yleczonych są  na 
żądanie  do p rzejrzen ia . (273-4-12)

S k ład  w K R A K O W IE u E. S toekm ara apt.

OGŁOSZENIE LICYTACYI
dnia  Ygo m arca  I § 8 1  roku 1 d n i następ n ych .

----------HM----------

D yrekcja
u i u d o  mmm u  z a s h i i  u d u

przy Kasie Oszczędności w Krakowie
podaje do publicznej wiadomości, iż

k oiR o w noścl
w  z ło c ie , sre b r ze  1 d ro g ich  k a m ien ia ch ,

do dnia 3 1 g o  g ru d n ia  1 8 8 5  r. włącznie, jak również u b ra ­
n ia , b ie liz n a  i to w a ry  ło k c io w e  do dnia 31  sierp n ia  
1 8 8 6  r. włącznie zastawione, a dotąd niewykupione, ani prolongowane, 
stosownie do §. 22 statutu zostaną sprzedane najwięcej dającemu w dro­
dze publicznej licytacyi, która odbędzie się dnia H m arca 188T  r. 
I d n i n astęp n y ch  o godzinie 9 l/2 przed południem przy ulicy

S zp ita lnej pod Hr. 15. (356 3-3)

W zyw a  s ię  zatem  strony in tere so w a n e , aby w e  
w ła sn y m  In teres ie  przed term in em  lic y ta c y i tj. do  
d n ia  5 g o  m arca  1 8 8 7  roku  w łą c z n ie ,  p osp ieszy ły  
z w ykupnem  lub  od n ow ien iem  sw o ich  zastaw ów .

uwius

VERITABLE. BENEDICTINE
PRAWDZIWY LIKIER BENEDICTINE OPACTWA 

FŹCAMP we FRANCYI 
wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający 

trawieniu i obudzający apetyt.
J e d e n  z n a jlep szych  lik ier ó w .

Wymagać, aby etykieta kwadratowa znajdowała ^
się na spodzie butelki z własnoręcznym podpi 
sem głównie dyrygującego. (570-1-24)

Skład główny w Fćeamp we Francyi. Agencya główna 
w Paryżu, Boulevard, Baussmann 76.

„Prawdziwy likier Bćnćdictine znajduje się w składach na­
stępujących domów, które podpisały zobowiązanie, że sprzedawać
   „nie będą fałszerstw i naśladownictw wybornego

„likieru Bćnćdictine". Dostać można w Krako- 
r tD  i n PP- A. Biasiona  (Mika i Sp.), A. Ha we ł -

| k i ,  w cukierniach pp. E. H e n d r i c h a ,  F.K Kno-
w i a k o w s k i e g o, P. M a u r i c i o  przedt. Rudolfi.

VERITABLE LIQUEUR BENEDICTINE 
Marques dśposees en Krańce et i  I Kiranger

P i e r w s z e  c . k . n p rz . T o w a r z y s t w o  ż e g lu g i  
p a r o w e j  n a  D u n a ju .

Rozpoczęcie żeglugi przesyłkowej.
Niniejszem mamy zaszczyt donieść, że z  (ln iem  $58 

b. m . rozpoczynamy
przyjmowanie przęsyffel*

we wszystkich kierunkach. (389 2-2)
W iedeń, dnia 27 lutego 1887 r.

O y r e k c y a  ru c liu .

Cena 
za  w ielką butelkę 

oryginalną 
Złr. 1 .2 5  kr. N

są napoje smaczne i s traw n e w najw yższym
Stopniu, nabyte przez destylowanie najszlachet­

niejszych owoców.
Można je  n ab y ć  we w s z y s tk i c h  l e p s z y c h  s k l e p a c h  k o rze n n y c h .

A m sterdam cr Ł iaueur FabriŁ -C om inandit-G esellscbaft iii M óflling h i  l i e u .

n

SZYBKĄ I PEWNĄ POMOC

w cierpieniach płuc,
B Ł Ę D N IC Y , HIEDOK-REWUOSiCI.

w gruźlicy (w suchotach) w p ie rv szy w  zaw iazk ii, w ostrym i przewlekłym nieżycie płuc, 
wa elkim  kaszlu,  kokluszu, cnrypce, krótkim oddechu, zaflegmieniu, następu .e  w zołzach, 

angielskiej chorobie, osłabieniu i rekonwalescencyi daJe tyl&o w y rab itu y  p rz iz  
ap tekarza  JUL. HERBABNEGC w WIEDNIU,

syrup wapleuno-żelazisty
z podfosfo ranu  wapna

S osow na ilość że laza  teg o  od w ielu  h t  w ypróbow anego w yrobu pomnaża tworzenie 
krwi, ilość fosforu i wapna podnosi ogólną czynność żywotną i wzmacnia ustró j ,  sp aw ia u 
dzieci budowę silnych kości, a  w pierwszym zawiązku gruźlicy p rzy  odpow irdniem  pożyw ieniu 
i o p u c e  zwapnienie, ' j .  wylei zenie dotkniętych części płuc.

Stwierdzone przez lekarzy skutki: dobry apetyt, spokojny sen, wzrost tworzenia się krwi 
i kości, uśmierzenie kaszlu, zwolnienie śluzu, ustanie drażnienia kaszlu,  nocnych potów, os ła ­
bienia równocześnie z przybywaniem sił, zwapnienie (wyleczenie) gruźlicy.

Genn flaszki złr. 1-35, pocztą  30 c .  więcej za opakow anie. (Połów ek niem a'.
0 8 T R * E * B S 1 1  J

W ielka  sL w a i żyw y p o p j t ,  ja k i  z jednał sobie pow sze- 
chnie mój syrup źelazisty z podfosforanu wapna z pow odu 

z iak o m iteg o  s k u tk u , w yw ołał liczne naśladow ania. Celem p rz y ­
n ę ty  j u licz i,o śp i, sp rzedają  sv rup  częścią w m iłych flaszkach, 
częścią tan ie j Liż po złr. 1-25. Poniew aż jedD ak w szystk ie  te  na 
ślado arna w c tle  n i e p c s i s d a ą  sk u tk u  m ojego w ypróbow anego 
syropu wapienno-źelazistego p rzeto  ostrzegam  k a ż d ig o  p 'z e d  za- 
kupnem  tak ich  w yrobów  k tó re  z moim w yrobi m m ają ty lk o  na- 
zw ę w tp ó ln ą .— U piasram  więo żąd ać  w y ia ż tie  syropu wapienno- 
źelazistego Herbabnego i uważać na  t o ,  że poboczny urzędow o 

P ro tokó łow any  znak  ochronny  znajdu je  się na każdej flaszce, a  dołąi zona b roszu ra  D ra 
Schw eizera zaw iera  dok ład n y  opis i w iele świ d te tw . Inne w yroby  należy  ja k o  naślado­
w ania b.‘z w aitości odrzucić. (45 5 6)

Centralne miejsce rozsyłkowe dla prowincjj:
w  W ied n iu , u p ie k ą  „*ur B at m lierx ig k e i(“

p. f. JUL. M E H H 4 B H V )  TVenban, H alaentranse SO.
SK Ł A D Y : w K R A K O W IE ma E . S toobm ar ap t., W . R ed y k  a p t . ; w e  L W O W IE  Z R uc­

k e r ap t. .p o d  srebr. O rłem ", P. M ikolasz a p t. ,  J .  W iew iórski ap t. i H B lum enfeld ap tek ., 
A . Sk lep iósk i, J .  B eiser; w B IA Ł Y  J .  K o la ssa , A  Fnchs i R  K d e r ;  w BORSZCZOWTE 
M. N iem czew ski; w BBZEŻA N A CH  B. D em biński a p t ; w B ROD ACH M. R  id er; w CZER- 
NIOW CACH G olichow ski ap t., D r. J .  Bat ber, W . v. A lth ; w DO RNA W A T R A  F. F ritsc h ; 
w DROHOBYCZU J .  A ichm tiller, L . D o b rzy n ieck i; w PURAHUM ORA E. B o teza t; w J A ­
R O SŁA W IU  J .  R ohm , L  G rzym ała , W is ło ck i; w  JA Ś L E  R. P a leh ; w KIM POLUNG F. 
F r itsc h ; w KOŁOMYI J .  S idorow icz, E . S te n ze l; w  KRY NICY H. N itr ib it; w MIELCU 
A. P aw likow sk i; w M ILÓW CE M. Q nirin i; w PODW OŁOCóYSKACH D S ch n e id e r; w 
PRZEM YŚLU A. M ańkow ski; w RADYM NIE A. K arp iń sk i; w RAD OW CACH p. Rossigno, 
A. D ecan i; w SADOGÓRZE K ubinow icz; w  SĄ D O W E J W ISZNI N. W ło dzim irsk i; w SAM­
BORZE J .  A leksiew icz; w ŚN1ATYNIE F. N iem czew ski; w SU CZA W IE E . L iszka, J .  Ha- 
b e rm ann ; w 8 T A N IS Ł A W 0 W IE  A B e il, I. Macu a ;  w TARNOPOLU H. K ah an e , F . Jam - 
rog iew icz, w W ILAM OW ICACH F. S ch n e id e r; w USTRZYKACH J .  R ied l; w ŻÓ ŁK W I 
A Dadlec, ap t.

-markę

@  JULIUS HERB A B N  Y WIEN

NAUCZYCIELKA
wyżej w ykształcona, posiadająca  ję z y k i i m uzy­
kę, życzy  sobie ob jąć  m iejsce w dom u obyw atel­
skim .—  B liższa w iadom ość w pensyonacie 
W ej Hernacińskiej w  Krakowie, na 
Stradomin pod Mr. 3. (473-3-3)

S O L I ™ w yleczenie niezawodni* 
dwóch godzinach prze/, użycie 

Globule* Secretana apt. uwień. nagrodą. 
Ś rodek nieomylny, przyjęty w ispitalaoh Paryzkich. 
Globule* Searetan usuwają w szelkiego gatunku robaki 
n ludzi i zwierząt domowych.

UWAGA. Znakomite piwndmemit Globules 
ścc r. ta n  dato powód de licznych

podrabia/i, których chorzy starannie unikać powinni.

W e  L w o w i e  w  a o t o c e  I*. ' t i k o l i s e h a ,  w  K r a k o w i e  
w apt< k a c l i  I*P. T rnoczyńskiego i K edyka.

(362-3 )

Ziemniaki na  wysiew
A ndem en , Aurelie , Aurora . Her­
mann, Imperator, Jfnno, Hornbtnme, 
Matador, Odin i aelbe Rose wagonam i 
i w m ałych pa rty ach , rów nież

nas ien ie  tymotki 
owies na  wysiew

i czarny tataraki
poi c* D o m i n i u m  Soripau pod Głrottkau 
w Szlązku  prusk im . [379-3-9]

P. Franke.

K l i r h a r 7  zdo,n7 i mający długoletnią 
IM IU lla l Ł  praktykę, poszukuje odpo­
wiedniej posady. Łaskawe zgłoszenia pod 
adresem; ,/. M. T arnów , północna  
Słrusina  N r. i. (510 2-3)

„Mignon",  czarny, krzy- 
, żowy, jest do sprzedania.

Wiadomość przy ulicy F l o r y a ń s k i e j  
pod Nr. 15, I. piętro. (512-2-3)

F ortepian

Kilko ajentów
znajdzie stałe zajęcie we Fabryce robót 
pozłotniczych i rzeźbiarskich A. K ry­
wulta w Krakowie przy ulicy Flo­
ryańskiej pad Nr. 1. (477-5 6)

Kaucya lub poręczenie wymagane.

D ra  S clrw algera

WYCIĄG ROŚLINNY
leczy za poręczeniem w przeciągu 4 ty­
godni wszelkie następstwa samogwałtu, 
jak polucye, osłabienie męskie i rozpoczy­
nające się choroby nerwów i krzyżów, 
wszelkie inne choroby płciowe w najkrót­
szym czasie. Do nabycia flaszeczka po 2 
złr. w. a. wraz z opisem użycia i kores- 

pondencyą albo wprost przez 
Dra Schwalgera w W iedniu. 
VIH., Laudong. Nr. 29. (384 3 )

Tanie wydawnictwa Józefa Chociszewskiego
w  P o z n a n iu .

W  Krakowie do nabycia za pośrednictwem 
Administracyi „Czasu".

© A W IN D Z IA R Z  P O Z IA S T S K I . Zbiór powieści, gawęd, wierszy, opowiadań 
humorystycznych, dowcipów itd., 128 stron i 30 ryciu, z. przesyłką 77 ct. 

GAWĘDY STAREGO LEŚNICZEGO. 100 str. i 12 rycin, z przesyłką 50 c. 
KIM O WE WIECZORY PRZY KOMINKU z 8 rycin., z przesyłką 41 c. 
©AWĘRZIARZ. Zbiór gawęd, wesołych i ciekawych opowiadań, powiastek, 

dykteryjek i t. d., z przesyłką 41 ct.
Można też nabyć powyższe cztery wydawnictwa, oprawne w jednym tomie, za cenę 

2 złr. z przesyłką. Taki tom zawiera 65 rycin i 420 stron wielkiego formatu. 
KESO-LY CZARODZIEJ. Zbiór ciekawych sztuk czarodziejskich, magicz­

nych, fizycznych, ihemieznych, rachunkowych i t. d. dla rozrywki młodzieży 
i pomnożenia zabawy w wesołych towarzystwach. Z 12 obrazkami — z prze­
syłką 27 cent.

PRZEMÓWIENIA przy uroczystościach weselnych i chrzcinach. Zbiór wierszy, 
toas ów, przemówień i życzeń dla uprzyjemnienia godów weselnych, z uwzględ­
nieniem uroczystości złotego i srebrnego wesela — z przesyłką 27 cnt. 

SKARRCZYK POEZYI POLSKIEJ, zawierający 68 większych i mniej, 
szych utworów poetycznych, jak np. Maryę Malczewskiego, Jana Bieleckiego, 
Bitwę Racławicką, Tyrteusza itd., 256 str. — z przesyłką 50 cnt. 

ŻYWOTY ŚWIĘTYCH PATRONOW NARODU POLSKIEGO 
dla ludu i młodzieży. 12o, 208 str., z rycinami, 60 cent.

Za otrzymaniem należytości żądane dzieła wysłane będą odwrotną pocztą.

Płynne złoto 
SREBRO

do pozłacania i posrebrzania oraz naprawy ram, 
przedmiotów drewi.ian., gzklannych, metalowych,
porcelanow ych , p ap ie ro w y ch , skórzanych i t. p. 
U życie d la  każdego  bardzo proste . — F la szk a  i 
pędzlem  1 z łr ., 6 flasz. 5 z łr . ,  12 flasz. 9 złr. — 
Za zaliczką albo za poprzed . nadesłaniem  pieniędzy.

(336-9-10) Ł .  F e l t h  j u n .  W R e r n l ł *  m o r a w .

Wiedeń — „Hotel Metropole".
Ringstrasse, Frani Josefs-Quai.

W ' l e l k i  p i e r w s z o r z ę d n y  h o t e l .
300 po k o i i salonów  (od 1 z łr. wzwyż) winda osobowa, czy teln ia  z dziennikam i w sz e lu c h  krajów  
(także „Czas"). Wspaniałe podwórze oszklone. K ąpiele  D unajow e i biuro  te leg r. w hotelu . S tacya 
tram w ajow a p rzed  ho telem , om nibus hotelow y na dworcach kolejow ych. P rzy  dłuższym  pobycie 
zniżone ceny. ;368 8  92; SPEISER, dy rek to r.

r * Wina szampańskie
firmy C prO lllct w Reims

DOSTAWCY DWORÓW

Cesa rzow ej  Indyi i Królowej Wielkiej Brytanii ,
Króla Holenderskiego, 1232412]

Następcy Tronu  Angielskiego Ks. Walii,
we w szystk ich  p i e r w s z o r z ę d n y c h  tu n e lach  w in w K r ó l  s tw ie , w  gubern iach  zachodnich,

Ks. Poznański- m i Galicyi.

Extra (di mi - doux E x t ra -D ry  ( eo Crem ant  Rose ( d m i - d ^ .

C h o ro b y  n e rw o w e .
C U  8 Ą  1 E R H V !

N erw y są  w aściwem i pośrednikam i każdego n rz u c ia , w szelkie 
zew; ę trzn e  w rażenia odczuw ane i p o śrtd n iczo n e  z o s u ją  przez nie. Ja k  
różne t ą  pcw ody, tak  różne są  z ja v isk a  o h e ró b  r e rw jw y c h  W pieiw- 
szym  rzędzie  śc iągnięcie  nerw ów , ogólne s c h u d n ien ie  i zmęczenie,  
o s ł f b i e n i e  męzkie  (im poten tya) i n o in e  p o lu c je ,  o s ła b ie n ie  pamięci,  
ł l t d a  tw a rz , z ap .d n ię te  oczy  z niebieski* mi b izeg am i, m eLncholi*, 
b rak  sm>, m igrei a  (póh w iczny ból głow y), bole w k r z j i a c h  i g rz b ie -  
oie,  h isteryczne ku icze , z tkanie , boj żń bez p rzyczyny , usuw anie się 

z w esołego tow ar/.js tw a, cierp ień  a  kobiece, osłabi nie, n ieuok  ew notć, bole r tu in -ty  czue 
i gośćc .we, drż inie r . k  i n r'g  i t  d.

Ż ad en  ś ro d e k  znany m edycznie  nie wyleoza tak  pewnie  zu p e łn ie  w powyższych 
c h o ro b ao h  nerwowych, jak Ora WMUMA HHOSKKH. PKHIItt I wy­
rab iany  z z ió ł  p e ru w ia ń sk io h ; n ieszkod l .w ość  po ręczo n a .

jPf Cena p u d e łk a  z dokładnym  opisem  złr. i - h o .  'V Q  
Skład  w Krakowie utrzym uje  W. Hedyh ap tek ., we Lw ow ie S. Kucker, 

w Czorm ow cach J .  G olichow ski. — G iów ny a jen t: Al. G isohner, dyplom ow any „p teh arz  
pod  W eilbm g w B id en  przy  W iedniu. (58 16-28)

C. k. G eneralna Dyrekcya aus tr .  kolei państwowych.
W I C I A ©  *  B O K K l i A D U  J A Z D Y

w ażnego od Ig o  październ ika  1886 r.

Odjazd > FodgórzB-Płeiiowe
8 28 rano do Skaw iny , Oświęcima, Suchy Zywoa, 

N ow ego Sącza. .
4-34 popołudniu  do S aaw iay  Oświęcim.,,
7-08 w ieczór do  Skaw iny , Suchy, Now ego S ą ­

cza.
Odjazd z Tarnowa

2-58 popo łudn i i no Z agórza, Zywoa.
3 5 5  w nocv do Zagórzu Żywca. Orłowa.

Pnyjasd  do Podgórza-Płasiowe
9 1 2  p rzedpo łudn iem  z Now ego Sącza, Sucby, 

Skaw iny,
10 48 p rzedpołudniem  z Oświęcima, Skaw iny, 

7-03 wieozór w P o d g ó rzu  8 M w K rakow ie  z N.
Sącza, Żywca Suchy, Oświęcima, S ka  iny, 

Pnyjazii do Tarnowa 
11-10 p rzedpołud  z Żywca, Zagórza, (181-77 )
11 30 w nooy z Orłowa, Żywca, Zagórza.

Papier s fabryki Braci Fiałkowskich w Bielska. Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef ŁaJcociński.


